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Jeżeli niezgoda w obozie nieprzyjaciel­
skim ma być nam miłą harmonją, to ta- 
kowćj dziś do zbytku nasłuchać się mo­
żna w stronnictwie wiernokonstytucyjnćm, 
gdzie dawna walka młodych i starych 
na nowo zawrzała. Natychmiast po kata­
strofie giełdowćj, co niekoniecznie w ko- 
rzystnćm świetle ukazało obóz starych, 
młodzi wysoko podnieśli głowy do góry 
i natrząsali się ze starych, pewni, źe je  
żeli tamtym chodzi o zachowanie jakie­
goś politycznego stanowiska, będą mu­
sieli przystać na program młodych. Gdy 
jednak pokazało się, źe i młodzi nie 
byli tak czyści i wolni od win giełdo­
wych, jak to sami głosili, starzy nabrali 
kontenansu, i miało przyjść między oby 
dwiema frakcjami do kompromisu, a 
Herbst odegrać rolę pośrednika. Ale skoro 
Herbst oświadczył się stanowczo za sta­
rymi, młodzi upadli na duchu, i byliby 
może do dziśduia cicho siedzieli, gdyby 
starzy nie zajęli względem nich tego sa ­
mego stanowiska, na jakićm młodzi stali 
niedawno względem starych. Tages- i N .fr .  
Presse bronią starych, Tgbl. i D. Ztg są’ 
za młodymi, Tamtym zarzucają, jak  zaw­
sze, wstacznictwo i korrupcję, tym zaś 
zdradę austrjackiój ojczyzny. Kłótnia o- 
becna nie ogranicza się tylko do pism 
austrjackich; z dzienników pruskich Not. 
Ztg i Germania nie szczędzą ostrćj praw 
dy starym, za to Spener. Ztg częstuje 
młodych nazwą istot, skowyczących na 
austrjacko - pruskiój granicy. Pisma wę­
gierskie także się podzieliły: Reform  jest 
za starymi, którzy jój zdaniem sami j e ­
dni szanują konstytucjonalizm, godzą się 
na dualizm i pragną wzmocnienia Austrji; 
przeciwnie Hon chwali młodych, źe dążą 
do usunięcia wzajemnych wpływów Au 
strji i Węgier. A stara Presse utrzymuje 
naiwnie, że frakcje wiernokonstytucyjne- 
go obozu żyją ze sobą w zgodzie! Co 
do nas , możemy tylko przypatrywać się 
tym zapasom, nie obiecując sobie po 
nich żadnój korzyści; bo tak  starzy, jak 
młodzi, tak połączeni, jak  rozerv 
zarówno naszymi nieprzyjaciółmi,

W  Wersalu zdają się rzeczy groźną 
przybierać postać; czas tranzakcji i kom ­
promisów przeminął, co już ztąd widać, 
źe podczas wtorkowych wyborów biura 
i prezydentów piętnastu wydziałów nie 
przeszedł ani jeden członek lewicy. Biu­
ro składa się wyłącznie z mężów prawi 
cy i prawego środka; nawet Martel, któ 
rego posądzono o zbliżenie się do lewe 
go środka, przepadł, jako wice-prezydent, 
pomimo że od początku izby aż do dziś- 
dnia piastował tę godność bez przerwy. 
Z piętnastu wydziałów dwa tylko obrały 
sobie na prezydentów członków lewego 
środka. Większość poczytuje te ostatnie 
drgania fikcyjnćj swojćj potęgi za obja­
wy zdrowój, rzeczywistój siły. Bardzo być 
może, że odniesie przemijające zwycięztwo 
i sprawi krótkie zamięszanie; ale jćj los 
już zadecydowany, a tego nie potrafi 
zmienić ani jćj tryumf, ani klęska. Jak- 
kolwiekbądź dobrze będzie, jeżeli sytu 
aeja już się dziś wyjaśni, aniżeli trwożli­
wa niepewność dwóch lat ostatnich mia 
łaby trwać jeszcze przez kilka miesięcy 
Dziś przychodzi pod obrady interpelacja^ 
prawicy, w celu przeeiągnienia Thiersaj 
na stronę prawicy, albo jego obalenia.j 
Sam Thiers ukaże się na mównicy pierw

źają to za nieuniknione. Dymisja Sulli 
będzie zwycięztwem opozycji, którćj nie 
można atoli przyznać słuszności. Oba 
wiając się wymarzonego niebezpieczeń 
stwa .od Francji, o którćm stara się prze 
konać Włochów ambasada niemiecka, o- 
pozycja uchwala budżet wojenny, na któ 
ry nie wystarczają finansowe siły kraju. 
Następnie dowiadujemy się, że chociaż 
z uchwaleniem prawa o korporacjach re­
ligijnych ustała przeszkoda, dla którćj 
głównie nie można było znaleźć spadko­
biercy dzisiejszego gabinetu, nikt jednak 
w przyszłe ministerstwo Ratazzi’ego nie 
wierzy, już przez to samo, źe on leży 
obłożnie chory.

Wiadomości z Rzymu, pisze Pest. Lloyd, 
są tego rodzaju, źe trzeba co chwila spo 
dziewać się telegramu o zgonie papieża. 
Prawda, że i wiadomość o wyborze no­
wego papieża przyszłaby równocześnie, 
gdyż wszelkie do tego przygotowania 
już są porobione. Gabinety wiedzą o tćm 
dobrze i również są na ten wypadek przy­
gotowane. Papież, który nie będzie o 
brany przez kanonicznie złożone konkla 
we, nie będzie przez mocarstwa uznąny.

Gołos potwierdza wiadomość, podaną 
już wcześnićj w dziennikach wiedeńskich, 
źe pierwszy minister Serbji, Ristic, puści 
się wkrótce w podróż po Europie, co 
znaczy, że zajrzy do Petersburga i Ber­
lina. — Celem podróży mają być ukła­
dy o zniesienie kapitulacyj, o ile takowe 
dotykają Serbji. „Tak więc — dodaje 
Gołos — doczekamy się nareszcie końca 
tćj serbsko- tureckićj serdeczności, która 
tak przykro raziła świat słowiański."

Wiadomości z Barcelony stwierdzają, 
źe brygadjer Martinez Campos poraził 
dowódcę karlistów Saballsa. Zdaje się je ­
dnak, źe to zwycięztwo na tćm tylko się 
ogranicza, że Saballs musiał porzucić 
dziewięciu zakładników, wziętych w Ma- 
ta ro , których wojska republikańskie u 
wolniły, a przytem wzięły także w nie­
wolę 85 ludzi, przeznaczonych do pilno 
wania tych zakładników. Napad karli 
stów na miasteczko Villaplaoa został od­
party dzięki waleczności mieszkańców. 
Ostatnie zwycięztwo karlistów w Arago- 
nji odniesionćm zostało przez Trista- 
ny’ego nad pułkownikiem Moreno. Jest 
to wzięcie miasteczka Sanahuja, którego 
obrońcy poddali się pod warunkiem, że 
życie będzie im darowane. Karliści przy­
rzekli — i rozstrzelali wszystkich.

Wiadomo, że wieść o zdobyciu przez 
wojska roBsyjskie Chiwy i wzięciu w *de- 
wolę samego chana okazała się kaczką 
dziennikarską, wymyśloną przez pisma 
angielskie. Ale warto zaznaczyć wraże­
nie, jakie ta fałszywa wiadomość w Pe­
tersburgu sprawiła. Dały się słyszeć gło­
sy, żądające wcielenia do Rossji Buchary 
i Kokanu; niektóre zaś pisma petersbur 
skie, np. Birz. Wied., zaczęły rozważać 
upadek Turcji, prawie jako fakt dokona- 
ny, gdyż zdrowie sułtana wymaga ko­
niecznie ustanowienia rejencji, a rajencja 
sprowadzi zamięszanie, w którćm Rossja 
powinna swych interesów pilnować, czyli 
raczćj w mętnćj wodzie ryby łapać.

(bezprocentowe) nie miał się puścić na 
robienie interesów giełdowych; hiorąc, ile 
mu dają papierów w „zastaw.“ Ale rzecz 
tak się m a, źe ten bank ryzykownych 
spekulacji według statutów robić nie mo­
że, i z a w s z e  postępuje w przyjmowa­
niu „Lombardów" (t. j. papierów warto­
ściowych w zastaw) bardzo ostrożnie. — 
Teraz zaś truduićj oznaczyć cenę „papie­
rów" z taką pewnością, jak w czasach 
normalnych.

Tćm się tćź tłomaczy i to, źe sekretarz 
generalny „Nationalbanku" Lucam, wysta­
wiony jest na pociski i zarzuty tak gieł­
dy, jak  tutejszych dzienników: źe za nad^ 
to skru, ulatnie postępuje i nietyle daje,

Przekonanie jest ogólne, źe z tej stro­
ny, silnćj, i wielkim światowym kredy­
tem dysponującćj, ułożono p la n , żeby 
wszystkie ściągnąć d e p o z y t a  miane w 
różnych instytutach, i wypowiedzieć wszy­
stkie papiery prolongacyjne spekulantów... 
a jak  przyjdzie do rozstroju, czekać spo­
kojnie z gotowemi funduszami solidarnie, 
by po radykalnćm oczyszczeniu giełdy 
z „parweniuszów" k ro c ie , lub po parę 
miljonów mających, zająć nadal pozycję 
(osłabioną w znacznćj części przez zapo­
biegliwość tych „nowych" ludzi) samemu 
na wiedeńskićj giełdzie. Mówią nawet, źe 
sto kilkadziesiąt miljon. przygotowanych 
jest na ten cel, i że oczyszczenie rady-

ileby mógł według ich zdania dawać n a  tkalne nastąpi niezadługo, 
p o d s t a w i e  s u s p e n s j i  tak zwanćj i Hasło ma być: „Stare domy, dawne 
„Bank-acte tym, którzy przynoszą papiery wpływy" — a konkurentów z łaski rządu 

zastaw. 1 wynoszonych nie dopuszczać do znacze-

Dzisiejsze położenie
giełdy w iedeńsltie].

(Dokończenie.)
To samo się dzieje w p r a k t y c e  z in- 

stytutem „Nationalbank." Widocznie nie 
szego lub drugiego dnia, tak iż z począt-1 ma ochoty narażać swego kredytu, spełnia- 
kiem przyszłego tygodnia wielka kwestjajjąc rządowe w skazówki.. .  choć może 
konstytucyjna, która dziś całą Francjęj banknotów więcej fabrykować, n i ż  d o-

w zawieszeniu.
przecież

jeżeli
może

będzie 11 ą d
wyjaśnioną: To także zrozumieć niełatwo w odda-

i  leniu, dlaczegoby „bank" umocowany j kich nowo powstałych „miljonerów", któ

w
Mają zresztą wszyscy spekulanci gieł­

dowi ż a l  do Rotschylda, o czćm niżćj.
Jak  dziś kredyt wiedeńskich domów 

zachwiany, widać z takich faktów dro­
bnych, jak  n. p. „Kassen-Scheinów," insty­
tutów bankowych niemożna eskomptować 
przed terminem, choćby za 15 dni insty­
tut był do zapłacenia obowiązanym.

Dziś do kategorji słabych rąk (schwache 
Hande) zaliczają firmy paro-miljonowe, 
skoro się wdawały w spekulacje p a p i e ­
r ó w  n o w y c h .  Na te papiery nowych 
emisji nikt nie pożycza g r o s z a ,  a w 
nich w ł a ś n i e  cała spekulacja zaanga­
żowana nad proporcję sił. Tak M. Reizes 
miał 45 tysięcy sztuk po ce n i e  n i s k i e j  
(bo przez niego powoli pokrywanćj do 
1 milj. z łr .) : jeduak, kiedy mu wypowie­
dziano depozyt, nie mógł sobie dać rady, 
i ogłosił się bankrutem (raczćj i n s o 1- 
y e n t e r n  w znaczeniu giełdowćm).

Kto chce mieć jakiekolwiek wyobraże­
nie o „Chaosie" giełdowym na wiedeń- 
skićj giełdzie, niech sobie wystawi taki 
stan rzeczy :

Majętny i ryzykujący spekulant T .  . . .  
ma dobry instynkt, bo wcześnie wietrzy: 
„baissę" nadchodzącą. Przedaje więc mnó­
stwo „młodych" akcji w kontreminie po 
wysokich cenach; tak, że miał a la baisse 
sprzedanych 25,000 akcji, które w prze­
cięciu spadły a 50 — 60 złr. na sztuce. 
Przez kilka dni zrównywano dyfferencje 
i on miał zysku około 500,000 złr. w kie­
szeni. Nadchodzi nareszcie spadek, czyli 
„Krach." Onby miał w t e o r j i  zysku 
i y 2 miljona, ale w praktyce wczoraj z 
giełdy się absentował (ist ausgeblieben), 
a to się stało tym sposobem:

Sprzedający papiery musi j e  m i e ć ,  
a jeśli nie ma, effektywnie je brać musi 
w prolongację, czyli „Kost," dopóki in­
teres nie zostanie zrównany.

Otóż ten szczęśliwy „spekulant" miał 
tych 25,000 sztuk przygotowanych d o  
o d d a n i a  d r u g i m ;  ale kiedy przyszło 
do zakończenia sprawy tamtych, t. j. kup­
ców już nie było na giełdzie. T .  . . więc 
nie miał co robić, jak  oświadczyć, źe zo 
bowiązań giełdowych nie jest w stanie 
spełniać. Anomalji takićj nie było nigdy 
jeszcze — i nigdzie. Czy sprzedał, czy 
k u p i ł . . .  zawsze stracił spekulant osta­
tnich czasów.

Com wspominał o R , . .  jest takie prze­
konanie powszechne na giełdzie (nie prze­
sądzam, czy zgodne z prawdą), źe R . ... 
w związku z wielkiemi domami, Sch. i 
E. i 3ma innemi, przeczuwając bliskość 
katastrofy, zajęli odpowiednią pozycję już 
przódy do spodziewanćj ewentualności.

Miano na oku n i e  m a ł e  bankierskie 
sztuczki „wyzyskania chwilowych kłopo­
tów", ale w i e l k ą  k o m b i n a c j ę . . .  
oczyszczenia giełdy i miejsca handlowego 
Wiednia (Wiener Platz) z tych wszyst-

nia i wpływów, jak było dotąd. Zazna­
czyć przy końcu wypada, źe w istocie 
kilku z większych spekulantów o „po­
moc" udawali się w tę stronę, i źe nie 
znaleźli mimo dawanych gwarancji, po ­
słuchu.

Powiadają, źe rząd poznawszy swoją 
„bezsilność" moralną w takich rzeczach, 
chce się udać z perswazją i prośbą o po­
moc w tę stronę. m.

W i e d e ń  21 maja.

trzyma 
rozwiązaną, 
zostanie.

Uchodzi za rzecz pewną, . . . . . . . .
minister finansów Sella poda się do dy- nad dotychczasowe „limito prawne," ij „ g i e ł d a " ,  a nie stosunki zdobyte prak- 
misji; przynajmaićj we Włoszech uwa-! mogący brać procent za znaki papierowe tyką bankierską i handlową.

źe włoski5 p r z e z  r z a d  do wydawania papierów j rych jedynym punktem oparcia: tylko
i *• ,  ■% . i  t  i /  • i i ii ‘ / /  • . i  • i  i  . ... . 1_

Korespondencje „Kraju“ .
Lwów 22 maja.

C. | W y b o r y  u z u p e ł n i a j ą c e  d o  
r a d y  m i e j s k i ć j  — p r z y s z ł y  p r e ­
z y d e n t  m i a s t a . ]

Rezultat wyborów do rady miejskićj 
dotąd jeszcze dokładn|e niewiadomy, gdyż 
skrutynium około 22,000 głosów jeszcze 
nieskończone; zdaje się jednak, że lista 
komitetowa przejdzie. Dotąd przynajmnićj 
już piętnastu kandydatów komitetu ma 
większość głosów.

Pierwszą czynnością uzupełhionćj rady 
ma być wybór prezydenta. Obok p. Sze- 
melowskiego, Madejskiego i Jasińskiego 
wymieniają teraz jako kompetenta do tćj 
godności p. Kabata, którego minister Zie- 
miałkowski miał p. radnym wskazać ja ­
ko najodpowiedniejszego swojego zastępcę. 
Rada będzie miała tedy w tćj sprawie 
nieiada pracę, będzie tu bowiem istny 
embaras de richesses, z którego najlepszy 
wybór niemałćm będzie zadaniem. Mó­
wią także, lecz dotąd tylko na ucho, źe 
p. Dąbrowski i p. Bałutowski mają także 
dość silną partję, która pragnie jednego 
z nich wyfoiytować na krzesło prezesow­
skie. Czy istnieje w radzie jakie stronni­
ctwo p. Bałutowskiego, tego dalibóg nie 
dostrzegłem dotąd, ale że on sam me 
odrzuciłby tego zaszczytu, gdyby go nim 
chciano uraczyć, to nie podlega źadnćj 
wątpliwości.

W iedeń  21 maja.
*• Między centralistami „starćj" i „no- 

wćj" daty, jest antagonizm daleko większy 
niżby się zdawało z artykułów Neue f r ,  
Presse i kilku innych dzienników. Być 
m oże, że wpływy kassyna niemieckiego 
w Pradze, gdzie Herbaty i Szmeykale rej 
wodzą, przy wyborach zwyciężą, ale to 
nie da się zaprzeczyć, iż patrjoci czesko- 
niemieccy razom z swemi dziennikami 
w prowincjach niemieckich z u p e ł n i e  
ż a d n e g o  wpływu nie mają. Jeźli tacy 
ludzie, jak dr. Józef Kopp, Rechbauer i 
im podobni stanęli na czele „niemieckie­
go stowarzyszenia" (deutsch national-Ver- 
ein) w Wiedniu, to tam dla zapobiegli­
wości „partji Herbsta" miejsca nie ma. 
Tu, jak  w Dolnćj Austrji a prawdopodo­
bnie także w Górnćj Austrji i Styrji po­
stanowili zwani „demokraci" popie-
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rać „m łodych14 i wraz z nimi przy wy- kański) odbyła poza wczoraj naradę pod 
borach iść ręka w rękę. j  prezydencji Peyreta. Dwudziestu pięciu

Ministerstwo stoi widocznie po stronie tylko członków tój grupy zebrało się i 
partji Herbstowskiój, o którój ma pewność, zajmowało się ostatniemi wyborami, wnio 
źe i na wypaczenie systemu w duchu kon- j skami do ustaw, mająeych być przedsta 
serwatywnym, co niektórzy „reakcją14 na- wionemi po otwarciu sesji i t. d. M i ę d z y  

• _ , ' obecnymi znajdowali się: Gambetta, Edg,zywają, się zgodzi, jeźli z góry tego za­
żądają. Powszechne bowiem jest mnie 
manie, że teraz prąd konserwatywny ma 
być systemem rządzenia, jako uchwalony 
przez dwory petersburski i berlińsk i, a 
tem samem z k o n ie c z n o ś c i  musi Wie 
deń iść za wyzszemi wskazówkami tych 
silniejszych państw. My na tćm, zdaje się, 
nie możemy nic stracić, bo te prawa wol­
ności, które są, na papierze, bywają, 
zastosowane inaczój w jednym a inaczój 
w drugim k ra ju , a prawo np. obywatel­
stwa do naszych stosunków 1 ziomków 
się nie odnosi, jak  z tylu widać przykładów.

Centralistycznemu rządowi chodzi tylko 
o z a c h o w a n i e  m i a r y ,  jakiój żądać 
będą u góry do dalszego rozw oju, byle 
się swą uległością utrzymało dalój i ura­
towało system rządzenia w duchu cen­
tralizacji władzy.

W Czechach Niemcy najsilniejszą roz­
poczęli agitację przez organizowanie ko­
mitetów. Z kół czeskich dochodzą wiado­
mości, źe ani jednego posła Niemcy nie 
zdołają przeprowadzić z okręgów, w k tó ­
rych dotąd wybierano posła z stronnictwa 
narodowego. Jedynie grupa „właścicieli 
większych44 ma gorsze szanse jak dotych­
czas, a to dla tego, źe w ostatniój kaden­
cji „sejmu czeskiego44 s a m i  N i e m c y  
stanowiący mniejszość w k ra ju , ułożyli 
ustawę wyborczą dla Czech, w którój 
wszystkie normy prawne obliczone zosta­
ły  na k o r z y ś ć  niemieckich właścicieli 
ziem skich, to przez wykluczenie właści­
cieli czeskich za pełnoletnich uznanych 
(nie mających jednak lat 24), od prawa 
głosowania na kandydata poselskiego to 
przysposobieniem kurji niemieckiój, gło­
sów innemi sposobami.

Mimo takich trudności, nie jest jeszcze 
rzeczą pewną, czyli ta k  u r  j a przy gło 
sowaniu na 23 posłów do rady państwa, 
składać się będzie z samych Niemców 
(centralistów). Przynajmnićj odezwał się 
w publicystyce niemieckiój już jeden gło 
poważny ze strony czeskiój, który prze 
mawia za czynnóm współudziałem 
p r z y s z ł ó j  a k c j i  p o l i t y c z n ó j .  Jest 
to artykuł jednego członka „kurji wię 
kszych własności w Czechach44, wydru 
kowany w tygodniku R e fo m  wychodzą 
cym w Wiedniu.

Kilka ustępów ważniejszych podam 
wam dla okazania, że i z tój strony 
przygotowują „do walki44, k tóra dotych' 
czas stała na uboczu.

Q uinet, Challemel L aco u r, Louis Blanc 
Schoelcher, Gent i inni. Po tój naradzie 
Gambetta opuścił Paryż i udał się na 
prowincję do Clermont Ferraud, gdzie wła 
śnie dziś ma wypowiedzieć wielką mowę, 
którą zapewne trzeba będzie uważać za 
program przyszłój akcji lewicy zgroma 
dzenia.

Na stacji kolei żelaznój spotkał on się 
z p. B raudlaugh, który w imieniu repu 
blikanów angielskich wiózł do Madrytu 
adres wystosowany przez nich do rz 
hiszpańskiego. W idzenie się było krótkie, 
lecz można było zauważać serdeczność 
w słowach i w wymienieniu uścisków,

Dziś w sobotę prawy środek ma odbyć 
swą naradę w Paryżu w zwykłym swym 
lokalu, podczas gdy inna frakcja prawi 
cy zbiera się w Wersalu w pałacu zgro 
madzenia. Wreszcie lewica republikańska 
zbierze się w poniedziałek przed samem 
otwarciem sesji w „Hotel de F rance44 w 
Wersalu, żeby obrachować swe siły i po- 
wziąść ostatnie postanowienia.

W oczekiwaniu tych zebrań, mających 
na celu przygotowanie stanowczych decy-

Paryż 17 maja
{N . N .)  Wywrócić p. T hiersa, zapalić 

wojnę domową, oddać kraj na pastwę 
mordu i pożogi, obalić republikę, wywo­
łać rewolucję „najniebezpieczniejszą ze 
wszystkich,44 jak  się kiedyś autor orędzia 
wyraził, oto czegoby sobie życzyło stron­
nictwo monarchiczne we F ran c ji, przy­
wiedzione do rozpaczy ostatniemi uzupeł- 
niającemi wyborami.

Wprawdzie żałować należy, że wyborcy 
zamiast posłać do zgromadzenia deputo­
wanych czysto republikańskich, posłali 
radykalnych, jednak monarchiści nie mo­
gą przecież siebie tylko uważać za repre­
zentantów narodu, jak również trudno zgo­
dzić się na zdanie członków krańcowój 
lewicy, źe republika zachowawcza była­
by republiką reakcyjną, któraby rzuciła 
kraj jjW okropne ostateczności44, jak  się 
dzisiejsza Republique frangaise wyraża.

Dwa te wybitne stronnictwa odbywają 
ciągłe narady nad przyszłą kam panją, 
która się rozpocznie w W ersalu w po 
niedziałek, lecz i inne grupy parlamen 
tarne zbierają się i radzą, więc dla nas 
biednych dziennikarzy „adieu44 wakacje, 
trzeba się krzątać, żeby się dowiedzieć 
o postanowieniach grup.

Członkowie prawicy i prawego środka, 
o których porozumieniu się i wybraniu 
wspólnego komitetu, donosiłem w jednym 
z poprzednich listów moich mają podo­
bno wystąpić przeciw p. Thiersow i, in­
terpelując rząd mniój więcój w tym sensie: 

„W yrzekliśmy się wspierania monarchji, 
pozwalając wam próbować republiki za- 
ehowawczój. Czy macie nadzieję, źe się 
to uda? Po ostatnich wyborach, na jakich 
podstawach myślicie ugruntować rzecz­
pospolitą ?“

Inna grupa, znana pod nazwiskiem 
„Union rópublicaiue41 (związek republi-

z ji, z któremi wystąpią rozmaite grupy 
zgromadzenia w przyszłój kampnnji par- 
lamentarnój, dziś nic nie ma ważniejsze­
go do zanotowania, chyba wiele fałszy­
wych wieści, jak np. że papiery podsko­
czyły na giełdzie niby dla tego, że pan 
Thiers porozumiał się z prawicą. Błąd 
wielki! P. Thiers nigdy tak stanowczych 
nie miał zamiarów względem monarchi­
stów, jak właśnie w tój chwili.

Inny bąk dziennikarski, wzięty z b ru ­
ku paryzkiego, zaalarmował publiczność, 
a mianowicie źe zrobiony podobno był 
zamach na życie m arszałka Mac Mahona, 
podczas gdy ten jenerał używa jak naj- 
większój popularności.

Inna jeszcze fałszywa pogłoska, która 
krążyła przez dwa d n i, miała większe 
znaczenie. Kilka dzienników, które rade 
byłyby przestraszyć Francję i wpłynąć 
tem samem na opinję, rozpuściły pogło­
skę o nocie dyplomatycznój gabinetów 
petersburskiego i berlińskiego, wystosowa- 
nój do rządu francuzkiego a wywołanój 
ostatniemi wyborami. Fałszywa a nawet 
nie patrjotyczna ta pogłoska zaprzeczoną 
była przez dzienniki urzędowe, a wszyst­
kie poważne dzienniki należycie ją  skar 
ciły.

Od wczoraj mówią ciągle o zmianie mi­
nisterstwa. Członkowie gabinetu Goulard, 
Dufaure, Tesserenc de B ort, de Fourton 
z jednój strony, a z drugiój Jules Simon, 
Leon Say i de Róm usat, nie mogą się 
z sobą zgodzić. Szozególniój niezgoda ma 
być wielką między ministrami Jules Si- 
mon’em i Goulardem. Rzeczą jest pewną, 
źe nowe położenie polityczne kraju, wy­
maga nowego gabinetu; mówią nawet, 
źe jenerał Chanzy ma być powołanym na 
ministra wojny, Kazimierz Perier ma o- 
trzym aćtekę ministerstwa spraw wewnętrz­
nych , p. de Laboulaye lub p. Martel o- 
światy publicznój, lecz mówią i o innym 
składzie ministerstwa, w którym p. Em a­
nuel Arago zajmuje pierwsze miejsce. 

Ponieważ utrzymuje się pogłoska, źe 
de Laboulaye ma wstąpić do przy­

szłego gabinetu, więc zwracam waszą u- 
wagę na artykuł napisany przez tego zna- 
romitego pisarza do Journal des Debats. 

A rtykuł ten dałby się streścić w tych 
kilku słowach : „Ogłosić republikę, ukon­
stytuować ją, zapewnić wykonanie praw, 
tego dziś Francja żąda po zgromadzeniu 
narodowóm.44 Lecz żeby do tego dójść, 

de Laboulaye widzi tylko jeden spo­
sób : połączenie się członków obydwu 
środków zgromadzenia, gdyż przeszkodą 
w ogłoszeniu rzeczypospolitój był dotąd 
prawy środek. W końcu artykułu wyra­
żone jest życzenie, żeby republika ogło­
szoną była przed rozwiązaniem zgroma 
dzenia, a to dla teg o , źe w przeciwnym 
razie byłaby tylko korzystną stronnictwu 
radykalnemu.

wyjątkowy stan oderwanych od Francji 
prowincji dostarczył bogatego materjału 
dla dzisiejszej opozycji. W pierwszym rzę­
dzie wystąpili do walki mówcy należący 
do stronnictwa katolickiego, jak  Mallinc- 
rodt, Wind.thorst i t. d. Śzczególniój ten 
ostatni uderzał silnie na dzisiejszą admi­
nistrację Alzacji i Lotaryngji. Mówca nie 
wierzy zapewnieniu sprawozdania, źe lu- *
nnno/ł r/ txn nbci/ł/łi-n n m r łi 1 a wi rrn /mTrvi n _
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Kraków, 22 maja.
W czyteln i akadem ickiej we środę dnia 

2 1  b. m. odbył się wieczorek m uzykalno-de- 
klam acyjny, połączony z odczytem. Szczegól- 
niój podobała się gra na cytrze p. Tarnaw -

dność z większóm zaufaniem zaczyna
przyjmować reformy przedsiębrane przez 
rząd , albowiem już w przeszłorocznóm 
sprawozdaniu czytaliśmy coś podobnego, 
a jednak zaszły następnie tak ie„fak ta,

u w agę prześwietnego m agi­
stra tu  na brukow ane chodniki na ulicy W ielo­
pole idąc ku Grzegórzkom . Bruk ten od n ie­
pam iętnych czasów nie odnawiany, je s t tak  po­
psuty, że podczas deszczu i b ło ta, kiedy tru-SJ&rjĄtssrsstEt*-1-?—• l • 1 narażeni są na w ykręcanie nóg. A iednak iest

miała, jak zapewnia sprawozdanie, to w j to w miasta więCćj odwiedzana i mieszkańcy
ta k im  ra z ie  p rz e d łu ż e n ie  d y k ta tu ry  n .e  ; tamtej8i jednakow ;  a ciężary na odna^
m ia ło b y  n a jm n ie jsz e j ra c j i .  T y m c z a s e m  ł • • • . Ł J• . 1 J 7 . , . w ianie i uporzadkow ywanie ulic.

chemji ogólnój,“ opracowany podług Roscoego
~~ , “  “ “  przez A rnolda N aw ratila i Ant. Sokołowskiego, 
p e łn ie  in n y c h  p o b u d e k , a  m e  d o b r o c z y n - {,  wiel d o W  konanemi drzew oryta” i
n e j d z ia ła ln o ś c i r z ą d u , 1 p rz y p o m in a  z n a - ; r7 „„ . . , . .
n e  d o b rz e  s ło w a  m in is tra  f r a n c u z k ie g o  : | g? ^  J ' ” e '
1’o rd re  ró g n e  a  V a rso v ie . S p ra w o z d a n ie  ; F a łg  £  w e k s l i . - W c z o r a j  u jednego z tu- 
rz ą d o w e  n . p . u s k a r ż a  się  n a  b ra k  n a u - ! + u u u- * • • i . , , . *• v  1 * 1  • 1 i / i  a • ■ te j8 zych bankierów  nieznajom y człowiek chciał
cz y c ie li, w s k u t e k  czeg o  w ie le  s z k ó ł  s to i ?_ , • •* . * i m n n  r  u *- ^

*1 j  1 j  -1 i ! zm ienić bilet bankow y na 1000  franków. Ko-p u s tk a m i, a  je d n a k  r z a d  u su w a  o a  ob o - i • •• ™ T , . . , ,• i x  - i i  * l  x * misarz policji Engel dowiedziawszy się o tóm.
w iazk ó w  n a u c z y c ie ls k ic h  t . z . s io s try  a • • • , . ? Li /xt- i ■ i i  (aresztow ał dzisiaj rano za pomocą ispektorów
s z k o ln e . .N iek tó re  c z a so p ism a  w y c h o d z ą c e  ~ J r  r

KTlemcy.
Najważniejszym przedmiotem dyskusji 

jarlamentarnych ostatniemi czasy było 
roczne sprawozdanie o stanie Alzacji i 

otaryngji. Przedmiot ten nadzwyczaj 
tam przez się zajmujący, ze względu na

w cesarstwie niemieckićm nie mają do­
tychczas wstępu do Alzacji i Lotaryngji, 

rozwojowi prasy miejscowój władze sta­
wiają wszelkie moźebne przeszkody. Czyż 
to się da w jakikolwiekbądź sposób uspra­
wiedliwić, źe obywatele państwa niemiec­
kiego są ztamtąd wydalani bez najmniej­
szej winy z ich strony, jak to  miało miej­
sce z jeneraloym wikarem Rapp, jedynie 
na mocy 10 §. ustawy regulującój zarząd 
tych dwóch prowincji? Czyż to się zga­
dza z zasadami państwa cywilizowanego, 
aby w ręce naczelnego prezesa składać 
tak obszerną władzę, jakby  prowincje te 
były w stanie oblężenia ? Jeżeli istotnie 
Rapp w czćmśkolwiek zawinił, to nale­
żało go pociągnąć przed sąd, a nie wy­
dalać z kraju i t. d.

Następnie zabrał głos Bismark, który 
zrobił ciekawe zeznanie, źe tylko wzglę­
dy militarne skłoniły do zaboru Alzacji 

Lotaryngji, źe takowe przeważyły 
wszelkie inne względy, albowiem przyłą­
czenie tych prowincyj li tylko z pobudek 
politycznych byłoby wielkim błędem, do 
którego by on nigdy nie dopuścił; że na­
reszcie potrzeba zabezpieczenia się od 
napaści ze strony wojowniczego sąs 
przez zajęcie silnych fortec i korzystnój 
pozycji wpłynęły na to postanowienie, s 
nie chęć pomszczenia wyrządzonój Niem 
com przed 200 łaty krzywdy. Trudnem 
jest zadanie rządu w obec miejscowój 
ludność:, a które w skutek agitacji ultra 
montańskiój jeszcze bardziój staje się 
trudniejszem. Ułtramontanie w oderwa­
nych od Francji prowdncjach trzymają 
się takiój samój polityki ja k  ultramonta' 
nie angielscy względem Irlandji. Tam jS 
tu chodziło i chodzi im o to, aby jak  
najwięcej przysporzyć kłopotów i trudno­
ści rządowi i wyzyskać na swoją korzyść 
podobny stan rzeczy. Dla scharakteryzo­
wania polityki ultramontanów w Irlandji 
odczytał Bismark kilka wyjątków z ja ­
kiegoś sprawozdania dyplomatycznego, 
które jeden z mówców nie wahał się na­
zwać sfabrykowanem specjalnie dla to- 
czącój się dyskusji. Najwięcój jednak na- 
psuła krwi członkom parlamentu jak  i 
całój prasie liberalno-narodowój mowa 
Sonnemana, posła z Frankfurtu nad Me­
nem, który potępił stanowczo zamiar 
rządu wytępienia języka francuzkiego w 
tych prowincjach, reorganizacji szkół 
przedsiębranój przez władze niemieckie 
dzięki którój szkoły miejskie Strassburga 
zeszły na stopień szkół wiejskich, dalój 
germanizację szkół nawet prywatnych, 
zmianę nazw ulic, zdzieranie szyldów 
francuzkich, obarczanie ludności podat­
kami, przyspieszony pobór rekruta, po­
zbawianie godności radców miejskich i 
i burmistrza Strassburga Lauthos, czego 
jak  wiadomo nie robił nawet Ludwik X IV  
i t. d. „Takiemi gwałtownemi środkami i 
przedłużaniem dyktatury, rzekł mówca, 
nieprzerobicie ludności podbitój na Niem­
ców, lecz tylko doprowadzicie kraj do 
upadku, jak  to ma miejsce z Metzem, 
którego ludność zmniejszyła się o 20 ty­
sięcy mieszkańców! Straszna wrzawa i 
sykania były odpowiedzią na te słowa 
prawdy, którój dzisiejsi Niemcy znieść 
nie mogą.

Szwenka i Feldm anna w dwóch tutejszych ho ­
telach dwóch żydków z Brodów, w chwili, gdy 
się właśnie przygotowyw ali do wyjazdu z K ra ­
kowa. Jeden  z nich, który  b ile t bankow y mie- 
n iał, nazywa się B aer H irsz, drugi zaś, którego 
widziano w tow arzystw ie pierwszego, Leon 
Landesberger. P okazało  się, źe L andesherger, 
jako  urzędnik słynnego banku S. O ppenheim 
w kolonji w Niemczech, przed 2-ma miesiącami 
sfałszow ał trzy  weksle na 1 4 5 ,0 0 0  franków i 
wym ienił takow e w 3 ch bankach w Paryżu . 
Znaleziono jeszcze u niego kilka tysięcy frank, 
i wiele papierów  wartościowych. Gdy z kom i­
sarzem p. Knglem, który  go odstaw iał na po ­
licją, w siadł do dorożki, ofiarował tenże oso­
bno ukrytych 70 ,000  franków i 3000  rubli, 
by go ująć dla swych zamiarów. P an  Engel 
całą ofiarowaną mu sumę złoży ł w policji.

W nocy z dnia 2 1  na 2 2  b. m. w racał p e ­
wien mieszkaniec z ulicy Skaw ińskiśj na K a­
zim ierzu do domu, gdy w tem spostrzegł, że 
do okna tój kam ienicy w której mieszka przy ­
staw iona je s t drabina i źe na niój ktoś stoi, 
k tóry  na wezwanie odpow iedział „swój, cicho 
b ą d ź .“ Równocześnie skoczył z drabiny, i z 
drugim czekającym przy drabinie, rzucił się na 
rzeczonego m ieszkańca, jednak  przed w łaśnie 
nadchodzącym  patrolem  policyjnym uciekli. —  
Przekonano się, że włamali się do składu p ie­
rza na 1  p iętrze , i źe ju ż  duży worek z p u ­
chem b y ł przygotow any do w yrzucenia przez 
okno. Policja aresztow ała rano dwóch w po ­
dobny sposób zarabiających złodziei, z których 
jednego wymieniony m ieszkaniec natychm iast 
poznał.

W czoraj przytrzym ano ucznia pozłotnicze- 
go za wydanie ołowianego cwancygiera.

U siłow ana kradzież. — W czoraj podczas 
jarm arku  na Podgórzu, pochwycony zosta ł na 
gorącym uczynku żyd przy wyciąganiu wo­
reczka z cudzój kieszeni. Pomimo licznych 
świadków tw ierdził, ze mu woreczek nieznajo­
my człowiek prawie przem ocą do rąk  wcisnął. 
Poznano jednak  w nim słynnego złodzieja, ju ż  
dawno tu  niew idzianego, który  się w ostatnich 
latach w P rusach  uwijał.

D onoszą nam  z W ieliczki, że na dniu 2 1 go 
maja c. k. straż skarbow a z K rakow a skonfi­
skow ała handlarzow i soli M. J .  W enzl z B iel­
ska w dworcu kolejowym w W ieliczce w 7 miu 
wagonach 12 0 0  cetnarów  soli w w artości 6720  
zła ., k tó rą  M. J .  W enzl| z kopalni solnych w 
W ieliczce d. 20  m aja w szybie F r. Józefa  o- 
trzym ał. Skonfiskowaną sól straż c. k. skarbo ­
wa odebiała  z dworca kolejowego i oddała  do 
komory skarbowój.

TarnÓW, 2 2  m aja .— Do jakich ostateczno­
ści dochodzi lud bez oświaty i bez szkół, tego 
najlepszym dowodem smutny fakt jaki dziś 
przeraził mieszkańców Tarnowa. O godz. lO A  
rano w kościele Bernardynów popełniono z a ­
mach morderczy na celebrującego księdza, o. 
gwardjana Bernardynów. Człowiek jakiś strze­
lił do księdza, ale szczęściem strzał chybił i 
zgruchotał tylko kielich w ręku kapłana i prze­
bił obraz nad ołtarzem. Tłum pobożnych  
wraz z księdzem rzucili się na sprawcę; ale 
w tój chwili okazało się, ze nie nta się do czy­
nienia z jednym tylko obłąkanym, ale z całą 
jakąś szajką rozf&natyzowanych sekciarzy, któ­
rzy lżąc religję katolicką i Matkę Boską, wy­
dawali jakieś tajemnicze sekciarskie okrzyki: 
„Niech żyje sprawiedliwość, niech zginie obłu­
da i kłamstwo" i t. d. Aresztowano jedenaście 
osób między temi kilka dziewczyn; osoby te 
wszystkie z klasy służących należą rzeczywi­
ście do jakiejś tajemniczój sekty i są rozfana- 
tyzowani jakąś propagandą nowój jakiejś reli-
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N a B oga! ośw iaty! ośw ia ty ! bo  ciem ny 
w fan a ty zm ie  ju ż  n a  sek c iarsk ie  pu szcza

gJ»- 
lu d
się m anow ce!

Do sk ładu  ta rn ow sk ie j  izby adw okatów
n a le ża ło  z końcem  1 8 7 2  r. 16 adw okatów  z 
sied zib y  w T arn o w ie , 6 z  s ied z ib ą  w R zeszo ­
wie, 4  z s ied z ib ą  w N ow ym  Sączu , 1 z s ied z i­
b ą  w M ielcu, 1 w Ja ś le , 1 w G rybow ie i 1 w 
L im anow y.

Romans i ślub. —  w S ko le , w  pow . stry j- 
skim , s ta ro za k o n n y  P o llak  u trzy m u je  w in iarn ię. 
D o  w in iarn i uczęszcza li m iędzy  innym i oficja­
liści h r . K in sk iego . J e d e n  z n ich  rz u c ił okiem  
n a  1 6 -le tn ię  có rk ę  P o llak a , C hannę. N a s tą p ił 
rom ans. O fic ja lis ta  zdaje  się  ob ieca ł p o ślub ić  
C hannę  P o llak ó w n ę , je ż e li  p rze jd z ie  n a  w iarę 
k a to lick ą . C h anna  nie b y ła  od  tego. O ficjalista  
w y p raw ił j ą  p o k ry jo m u  z m ieszk an ia  rodziców  
na  stac ję  k o le i a  k o le ją  do K rakow a. K rakow  
s ły n n y  z m nogości k lasz to ró w  zsn sk ich  zd aw ał 
się  na js to so w n iejszy m  m iejscem  do u sk u teczn ie ­
n ia  zam iaru . R zeczyw iście  po  k ilkodniow ym  
p o b y c ie  w p ry w atn śm  m ieszkan iu  jak ieg o ś 
u rz ęd n ik a  teleg raficznego  w K rakow ie, C hanna 
d o s ta ła  się do k lasz to ru  zak o n n ic  n a  S ka łce  i 
o św iadczy ła  go tow ość p rzy jęc ia  ch rz tu . T y m ­
czasem  ro d z ice  C h anny  rob ili n ad arem n e  p o ­
szu k iw an ia  za  có rką, k tó ra  z n ik ła  z dom u bez 
w ieści. A ż  tu  po up ły w ie  4  ch ty g o d n i n a d ­
chodzi pism o urzędow e od m ag istra tu  k ra k o w ­
skiego do rodziców , zaw iadam iające  ich o z a ­
m iarze  i pobycie  córk i. M atk a  i s io stra  C hanny 
sp ieszą  do K rakow a. R ów nocześn ie  jed n a k  
p rzy b y w a oficjalista  h r. K in sk ieg o . C h anna  ju ż  
p rz y ję ła  ch rze st, a  m ając  w ybór m iędzy dom em  
rodzic ie lsk im  a koch an k iem , n ie  w ah a ła  się 
w cale. Ś lub  m a się  odbyć je szcze  dzisiaj.

NOWB S Z k o ły . —  G m iny Z aczern ię  w pow. 
ta rnow sk im  i W o la  P ła w sk a  w pow . m ieleckim  
p o stan o w iły  za ło ży ć  szk o ły , zbud o w ać  dom y 
szk o lne  i z ao p a trz y ć  je  w p o trze b n e  Bprzęty 
W  Z aczern iu  w yznaczono  d la  n au czy cie la  2 1 0  
z ła . roczn ie , 12  z ła . n a  p o słu g ę , 12  z ła . n a  
w y d a tk i szko lne  i n a  n ag ro d y  d la  uczniów , n a  
o p a ł 5 —  6 sągów  drzew a. W  W o li P ław sk ie j 
2 1 0  z ła . d la  n auczycie la , 10  z ła . n a  p o słu g ę  
10  z ła . n a  ró żn e  w yd a tk i i n ag ro d y , 5 sągów 
d rzew a n a  o pa ł.

W Rohatynie o d b ęd zie  się  dn ia  29 b. m 
w alne zg ro m ad zen ie  tam te jszeg o  to w arzy stw a  
ośw iaty  ludow ćj. M iędzy p rzed m io tam i, k tó re  
p rz y jd ą  p o d  o b ra d y  w alnego zg rom adzen ia , 
z n a jd u je  się  tak ż e  p ro je k t u tw o rzen ia  k ra jow e 
go to w arzy stw a  ośw iaty  lu dow ćj.

f  Mikołaj Kubalski, ż o łn ie rz  z r. 1 8 3 1  
lite ra t,  c z ło n ek  to w arzy stw a  lite rack o -h is to ry - 
cznego  w P a ry ż u , p rzed  dw u la ty  o siad ły  we 
L w ow ie , zm arł tam ż e  d. 2 0  b . m.

Nowo zaw iązu jąca  się  s t r a ż  pożarna,
W  B rzeźan ach  o d b y ł się d . 18  b. m. „ festyn  
lu d o w y " , z k tó reg o  dochód  p rzeznaczono  na

zało żen ie  tam że ochotn iczó j s traży  pó żarn ć j. 
M yśl u rz ąd z en ia  fe s ty n u  p o d a ł p ro feso r g im na­
zjum  b rzeżań sk ieg o  S tan is ław  P ła ch e tk o  i on 
też  głów nie z a ją ł się  je j  u rzeczyw istn ien iem . 
D ochód  w ynosił 2 0 0 0  zła.

P ro ces  dr. Dobieszewskiego, b . in spe
k tó ra  sz p ita li przeciw ko re d ak c ji „D zien n ik a  
P o lsk ieg o "  zak o ń czy ł się p rz eg ra n ą  s tro n y  
sk a rźącć j.1 P rzy sięg li n a  w szystk ie  p y ta n ia  od­
n o szące  się do w iny o sk arżo n y ch  odpow ie­
dzieli jed n o g ło śn ie  „ n ie " .

W Wiedniu is tn ie je  63  tow arzy stw  b u d o ­
w niczych, k tó re  zak u p iły  razem  ty le  g run tów  
i p laców , iż n a  nich  1 0 0 ,0 0 0  dom ów, każdy  
po 6 0 0  sążn i kw adr, zajm ujący , m ożna  w y b u ­
dow ać; a  gdy W ie d eń  obecnie liczy do 9 0 0 ,0 0 0  
ludnośc i a  dom ów  2 7 ,0 0 0 , w ięc lu d n o ść  W ie ­
dn ia  m usia łab y  w zróść do 4 m iljonów , ażeby  
owe 1 0 0 ,0 0 0  dom ów  w ybudow ać m ożna  by ło  
z korzyścią . Z tego  to się okazu je , ja k ie  to  
in te resa  ro b iły  owe sław ne b ank i.

Według obliczeń s ta ty s tyczn ych  zn ajd u
je  się w W arszaw ie  do 2 0 0 0  szewców (m ajstrów  
i czeladników ), 1 1 6 4  s to la rz y  i  oko ło  5 0 0  
stró jarek .

T. T. Jeż d ru k u je  w Gazecie W arszaw skiej 
now ą pow ieść sw oją p. n . „D ach ijszczy zn a" .

Pamiętnik tow. zachęty  sz tuk  pięknych 
W W arszawie. —  K o m ite t tow . zach ęty  sz tuk  
p ięknych  w W arszaw ie  p o stanow ił n a  w niosek 
p. W o jc iech a  G erso n a  w ydaw ać „P am ię tn ik "  
to w arzy stw a  w m iesięcznych  zeszy tach  z odpo- 
w iedniem i rysunkam i. P oczy n io n o  ju ż  stosow ne 
k rok i w celu  u zy sk an ia  p ozw olen ia  n a  rzeczone 
w ydaw nictw o.

P. Al. Zarzycki n a p isa ł m uzykę  do p ięciu  
p ieśn i ludow ych  E l— y ’ego (A snyka). P ie śn i i 
rom anse do śpiew u p. Z arzyckiego  rozpow sze­
ch n ia ją  się  coraz  w ięcćj, a  n iek tó re  z  nich  sta ­
ły  się ju ż  po p u larn em i w całym  k ra ju . M nie­
m am y, że now e p ieśn i u lub ionego  k o m p o zy to ra  
c ieszyć się  będ ą  rów nem  ja k  i pop rzed n io  w y­
dane  u tw ory  pow odzeniem ; za leca  je  bowiem  
g łębok ie  uczucie  i rzew ność poryw ająca, obok 
sz lach e tn śj form y. (K . C.)

W W arszawie tem i dn iam i o d b y ł się ślub  
dw ojga g łuchon iem ych  p. S tan . N ow akow skiego 
rzeźb ia rza  z p a n n ą  L u d w ik ą  P rzy jem sk ą .

Dzienniki berlińskie w yraża ją  się b a rd zo  
p o ch lebn ie  o g rze  m łodśj p ian is tk i, p a n n y  Na- 
ta lji J a n o ty , córk i p ro feso ra  w k o n serw ato rjum  
w arszaw sk iem , k tó ra tam n ied a w n o  w ystępow ała,

Piąty  ju ż  z  ko lei kośc ió ł ka to lick i w y b u d o ­
wano obecn ie  w P e te rsb u rg u , k o sz tem  3 7 5 ,0 0 0  
ru b li. L u d n o śc i k a to lick ić j ży je  tam  p rzesz ło  
2 0 ,0 0 0 .

Roboty około  p rzeb ic ia  gó ry  S t.-G o ta rd a  i 
w ybudow ania  tu n e lu , m ającego po łączy ć  Niemcy 
z W łocham i, ro zp o częte  zo sta ły  d n ia  1 kw ie­
tn ia  tego  ro k u  i dość szybko  p o stęp u ją . Z p o ­
c zą tk u  w ybijano  d z ienn ie  o tw ór n a  m etr  d łu

gości, te ra z  zaś ro b o tn icy  do ch o d zą  do w ybicia 
dw óch m etrów . P o  p rzeb ic iu  n a jtw a rd szśj sk a ły  
g ran itow ćj G reschem u, ro b o ty  około tu n e lu  
b ęd ą  b ezp o ró w n an ia  szy b c iś j p o stęp o w ały . —  
W k ró tce  św ia t c a ły  podziw iać  będ zie  now e 
dzie ło  p racy  i sz tu k i.

f  Dr. Emanuel Deutsch, u czony  o rjen ta- 
lis ta , zn ak o m ity  b ad acz  ję z y k a  fen iek iego , san- 
sk ry tu  i p ism a k linow ego, z m a rł w A lek san d rji 
d n ia  13  b . m. (D zienniki lo n d y ń sk ie  n azy w ają  
s tra tę  jeg o  w p ro st n iepow etow aną.

Szyny s ta low e. —  S zybk i rozw ój k o lei ie l .  
w R ossji w yw oła ł w ażn ą  w o sta tn ich  czasach  
kw estję  zas tąp ien ia  używ anych  d o tąd  szyn  że ­
laznych , szynam i sta low em i. Ś cisłe  zb ad an ie  
tej oko liczności spow odow ało  m in iste rstw o k o ­
m unikac ji do zezw olen ia , ab y  do b udow y dróg  
żelaznych  z W jazm y  do T u ły , R jask a  i Je lca , 
jak o  też  do M o rszańska  i S iezran ia  u ży te  b y ły  
szyny  sta low e. W ag a  szyn  sta low ych  wynosi
2 0  fun tów  ros. n a  s to p ę  b ież . czyli 2 6 .8 8  k i ­
logram ów  n a  m etr., w aga zaś szyn  żelaznych  
rów na się 24  fu n t. ros. n a  s topę  b ież . czyli 
3 2 .2 7  k ilogram , n a  m etr. D o k o n an e  p ró b y  o- 
k aza ły : że  szy n a  sta low a o b c iążo n a  p rzez  5 
m in u t c iężarem  l ó 1̂  to n n  o k a za ła  w zgięciu  
0 .1 5 ” , u d e rzo n a  zaś m ło tem  y 2 to n n a  w agi z 
w ysokości 9 3/ 4’, n ie  u leg ła  pękn ięciu .

W  ogóle szy n y  sta low e w R o ss ji d a ły  re z u l­
ta ty  zad aw aln ia jące . N ajw ięcćj, bo  9 6 ,0 0 0  
sz tu k  tak ich  szyn  u ży to  d o tąd  n a  d ro d ze  żel. 
m iko ła jew sk ie j, a  po up ły w ie  trzech  la t  o k a za ły  
one w zu ży c iu  na jw y ższy  p ro c en t 0 .8 7 ;  n a d ­
m ienić zaś w y p ad a , że w spom niona  ko le j, d a ­
jąc a  1 3 2  fr. dz ien n eg o  d o ch o d u  n a  w iorstę , 
n a leży  do rz ęd u  n a jb a rd z iś j  ożyw ionych  ko lei 
w św iecie. W  k ońcu  do d a jem y , że z a rz ąd y  
kolei ro ssy jsk ich  z ak u p iły  w r. z. sta low ych  
szyn  1 ,4 0 0 ,0 0 0  cen t. i że do staw y  ty ch że  szyn  
n a  r. b. i p rz y sz ły  p o d ję ła  się  fab ry k a  S ch n e i­
d e ra  z C reuzo t.

T e a t r .— w  sob o tę  d n ia  2 4  b . m. 5 -ak to w a  
kom ed ja  W . Sardou : „R o d zin a  B en o ito n ó w ."

S postrzeżen ia  m eteorologiczne. —  D n ia
21 m aja częsty , zaś 22  od ra n a  aż  do pó źn ej 
nocy b ez  p rzerw y  d eszcz ; te rm o m etr  d n ia  21 
d o szed ł do 1 2 .0  od  7 .6 , z aś  d n ia  2 2  do 9 .4  
od 7 .2  R . B a ro m e tr d n ia  2 1  i 2 2  szed ł c ięg le  
n a  dó ł, w nocy  z 22  n a  2 3  p o c zą ł się  cofać 
w g ó rę ; ranoo  6 d n ia  2 2  s ta n  jeg o  b y ł  3 2 9 .5 4 ,  
te rm o m etru  7 .4  R . W ia tr  zach o d n i.

H O T E L  SA SK I. P rzy jech a li:  E rn e s t L a n d s -  
b e rg er k u p iec  z  A m e ry k i; A d o lf W oyt.kow ski 
dz ierż , z Ź urow iczek ; Z ygm . m arg r. W ie lo p o l­
sk i w ł. d . z D rezn a ; J a n  Z dziechow ski z  żoną  
ob. z B o lechow ie; E ru e s t  H eck  k u p  z P a ry ż a ;  
J a n  C hróściechow ski ob. z K ongresów ki:; J a n  
K uc ieńsk i z fam ilją  ob. z Szczepanow ie ; K a ta ­
rz y n a  B zow ska  w ł. d. z R acław ic .

p a p i e r o -w

KRAKÓW, 23 maja.
X>% Obligacje indemn. galicyjskie . .

kupon ubiegły . . .  —28
4 %  L isty  zastawne g a lic y js k ie -----

kupon ubiegły . . . .  157
L isty zastawne galicyjskie.........

kupon ubiegły . . . .  197 
L isty  zastawne polskie s e r j a l . .

kupon ubiegły '--------166
4 X  L isty zastawne polskie serja  I I .

kupon u b ie g ły   166
h%  L isty  zastawne polskie nowe^ .

kupon u b ie g ły  205
L isty likw idacyjne p o lsk ie .........

kupon ub ieg ły  191
8%  L isty  zastawne banku hip. gal.

kupon u b ie g ły   136
6 X  Listy zastawne banku włościan.

kupon u b ie g ły  236
dalie , zakładu kredyt, ziemskiego:

L isty zast. 36-letnie srebrem . 
8%  L isty  zast. 36-letnie banknot..
6 X  » -  18'1,etnie ^Akcje kolei warszaw sko-w iedenslaśj.

„ galic. ICarola-Ludwika . .  
” , lwowsko-ezern.-jaskiej . .
” banku dla han. i przem . 80 zła.

Losy krakowskie na  20 zła..............
„ b%  (D onau-regulirung).........
„ premj owe w ęg iersk ie .............
„  8%  tureckie 400 franków . .
„ m iasta S tan isław ow a.............

Srebro nowe au strjack ie ..................
„ w k u p o n a c h ...........................
„ (obrączkowy ru b e l) ...........

Kuble papierowe rossyjskie.........
T alary p ru sk ie ..................................
D ukat obrączkow y , ..............
2 0 -franków ka....................................
Eumuńskie obligacje 100 tal. . . .

płacą żądają
Zła. e.lZła. c

92 75

92 25

92 50

77 50

215 — 
145 —

77 50

71 50

79 50

94 50

94 50

94 75

79 50

88 50

96

220
160

25

109 — 
108 — 
170 — 
147 50 
165 

5 22 
8 78 

41 50

W I E D E Ń ,  21 m aja.
Renta austrjacka 5°/0 ..................

„ ~ „ w srebrze 5%

L o s y :
Z roku 1839 całe za 100 z ła .. . ,  

„ 1839 „ 100 „ ••
40/0 rzad. z r. 1854 za 250
5°/o »
■ l/o »
Rządowe

1860 całe „ 500 zła. 
1860 %  „ 100 „ 

1864 za  100 z ła .........

25 
111
110 
175
149 
168 

5 34 
8 92 

43 50

68 30 68 70
72 — 72 50

275 — 280 —
275 — 280 —

92 — 94 —
101 75 102 25
116 — 118 —
143 — 144 —

W ęgierskie poż. prem. na 100 z ła . . . .
Kredytowe 1860 r ............ „ 40 zł. m.k.
K rakow sk ie ...................... „ 20 zła. . .
Ofen (Budy)...................... „ 40 „
R udolfa...............................,1 ®  ,ł
S a lzb u rg a ......................... „  20 „

O b l i g a c j e :
Indemnizacyjne galicyjskie................
Pożycz, kolei węg. sr. 5%  szt. 120 zła.

Akcje bankowe:
A n g lo -austrjack ie  za 120 zła.
Boden-Credit austrjac. . „ 80 „

„ „ węgier. . .  „ 80 „
Franco austrjackie . . . .  „ 80 „

„ węgierskie ------  ,, 80 „
Galic. banku liipotecz. . „ ■ 160 „

„ dla handlir i p rz .. „ 80 „
„  Landebk. Lwów. „ 100 „ 

H andelsbank wiedeński „ 200 „
In terven tionsbank   „ 80 „
L anderbank V e re in .. . .  „ 140 „
N a tio n a lb an k ........................................
U n io n b an k .........................za 200 zła.
Yereinsbank austrjackie „ 200 „
V e rk ek rsb an k .....................  80 ,,
W echslerbank wiedeńs. „ 80 „
W echslerstuben Gesel.. „ 80 „
W iener B ank V e re in .. .  „ 80 „

Akcje kolei:
Arcyksięeia .Albrechta 200 zła .........
Alfold F iu m e .............. 200 zła. sr. .
D n ie s trz a ń sk a   200 „ „ . .
E lisa b e th ........................  200 zł. m. k . .

„ Linz Budw. 200 zła. sr.
E p eries-T arn o w   200 „
Ferdinand Nordbahn 1000 zł. m .k .. 
Gal. Karl Ludwig . . .  210 zła. s r . . 
Kaschau O d e rb erg ... 200 zł. m .k .. 
Lemb. Czerń. Ja ssy .. 200 „ . .
R udolfbahn...................  200 „ sr,
Siebenbtirger 1.............  200 „
Staatsbahn (500 fr .) . .  200 „

„ I I  em is ji.. 800 „
Siidbahn (Lom bard.). 200 zł. m. k . .
T h e issb ah n .................... 200 „ . .
Tram way wied  200 „ . .

gal. I. Lupk. . .  200 „ sr. 
Nordostbahn . . .  200 „
Ostbahn (500 fr.) 200 „

L r >  i
p łacą jżądają

Zła. c. Zła. c.

91 — 93 —

30 50 31 —
14 50 15 —
19 — 21 —

74 — 75 —
97 50 99 50

228 — 230 —
284 — 288 —

118 — 120 —
66 — 68 —

211 — 213 —

965 — 970 —
180 — 183 —
112 — 114 —
187 — 188 —

303 — 306 —

166 — 168 —

238 — 24(> —

2150 2170
219 — 221 —
162 — 165 —
152 — 154 —
160 — 162 -

328 — 332 —

186 — 187 —
■227 — 228 —

136 — 140 —|
113 — 116 — |

e u i ę d. z y.

Akcje przem ysłow e:
allg. oest. 80

„ W ied  100 zł. m .k ..
Bauverein „ 100 „ „ „ „
K a łu sz a ........................... 200 „ „ „
Masz. wied......................  200 „ „ „

„ lwow. . . .  „  ___  100 „ „ „
Parcelacyjne g a lic .. . .  100 „ „ „
W ied. p a rce lacy jn e .. .  100 „ „ „

Listy  z a s ta w n e :
A llg .o ęst.B d .K r.lo s ... b%  z ła .s r . . .  

„ „ 33 la t los . . .  h%  w. a. . . .
„ gm. 4 0 .................   „

G alic.B anku Hyp . . . . .  8%  w. a -----
„ B anku W łość. . .  8%  „ „ . . . .  

N ationalbank.................. b%  m. k . . . .
„ «   5X  w- a - •••

W ęg. tow. k red .............  n

Obligi p ierwszeństwa:
Arcyks. A lbrechta . . . .  100 w. a. . . .
Alfold F iu m e ................  5%  zła. s r . . .
D niestrzańskie ...............  b%  „ „ . .
Ferd. N ordbahn  h%  m. k. . . .

„ ft ft ........... zła. . . .
„ „   5 #  zła. s r . . .

Gal. Kar. L u d .................  b%  „ „ . .
„ II. em.......................  b%  „ .........
„ 1871 H I.....................b%  „ .........

Kasz. Oderb....................  h%  „ .........
Lwów.-Czern.-Jassy:

„ 1 1 8 6 5 ............ 5%  sr. w. a . .
n H  1867 .............. b%  „ „ „
n I I I  1868..............  b%  „ „ „
,  I V 1872..............  h%  „ „ „

M ahr. Sch. C en tra l.. . .  5 X  « n „
Siebenbiirgen I  b%  sr. w. a . .
Siidbahn (Lom bardy). 8%  „ „ „
Theissbahn......................  t>% „ .........
W ęg.-galic. Lupkow. . 5 X  ,  „ „

„ N ordostbh.. .  300 b%  „ „ „
„ O stb ah n . . . .  300 „ „ „

p łacą | żądają 
Zła. c. i Zła. c.

WARSZAWA, 21 maja.
L isty  zastawne serji 1 . .

ft 2.  4 X  - 
kupon ubiegły.

„ n o w e ..................... h%
kupon ub ieg ły .........

„ likw idacyjne. . . .  4 X  
kupon ubiegły . . . .

99 75
87 — 
85 —
88 50 
95 —

89 — 
84 50

90

85 50 
103 —- 
101 50 

97 50 
95 —

87 50 
108 75

73

Rrs. k. 
94 95 
93 85

1 65%  
93 85

2 O I -  
IS 95

1 88%

100 —  

87 50 
86  —  

89 — 
95 50

89 50 
84  75

90 50 
65 50 
89 -  
86 50

103 50 
102  —  

98 50 
95 50
91 —

109 25

81
74

Rsr. k. 
95 "25 
94 15

94 15

79 30

Gospodarstwo przemysł i fiandel.
Ajencja banku galicyjsk iego  dla handlu 

i przem ysłu  w  O św ięc im ie:
Oświęcim, dnia 21 maja. ■— Na dzisiejszy 

targ dostawiono wołów sztuk 900, płacono za 
centnar mięsa loco Wiedeń 35 — 36 zła. W nie­
dzielę na ostatnim poniedziałkowym targu było 
wołów 2660 sztuk, sprzedano po 34 — 36 zła. 
za centnar mięsa. W Berlinie na ostatnim 
targu poniedziałkowym przy spędzie wołów 
3220 sztuk, płacono za centnar cłowy mięsa 
21— 23 talarów.

Ostatnie wiadomości.
„G azeta lw ow ska" ogłasza sankcjono­

waną ustawę sejm ow ą zm ieniającą lit. b 
§. 35 statutu krajowego. —  D otychczas  
w szystk ie prace kom isyj sejm ow ych, j e ­
żeli nie zdążyły  przyjść pod obrady sej­
mu w danej sesji, nie m iały już w agi;  
podług nowój ustaw y prace te nie będą  
m arnie ginąć, kom isje będą m ogły  nawet 
po zam knięciu  sesji pracować z p olece­
nia sejmu, a elaboraty ich  m ogą być  
w niesione na każdym  sejm ie w ciągu  
Gletniego perjodu.

K ryza giełdow a przestała ju ż zajm o­
w ać um ysły w W ie d n iu ; spokój na g ie ł­
dzie zaczyna wracać, nie m ożna jednak  
w iedzieć, czy  jest to sztucznie sprow a­
dzony objaw, czy  stanow czy powrót do 
stanu norm alnego.

G łów nym  przedm iotem  obrabianym  w 
dziennikach w iedeńskich są ciąg łe przy­
gotowania do akcji wyborczój, i w alka  
„starych" z „m łodym i", w którćj natural­
nie pierwsi zw yciężają.

Po artykule P okroku  przybyw a teraz 
artykuł P olitik  dow odzący, że kwestja  
w ysłania lub niew ysłania do rady pań­
stwa jest dla C zechów  kwestją ta k ty k i, 

nigdy zasadniczą i zależeć będzie od 
rezultatu w yborów . W  każdym  razie Cze­
si d ążyć będą do solidarności w szystk ich  
żyw iołów  anticentralistycznych w Austrji 
i nigdy nie uznają istniejącego stanu rze­
czy za prawowity.

Z kilku odm iennych doniesień co do 
podróży cesarzy N iem iec i Rossji do W ie­
dnia, zdaje się być nareszcie pewnóm , że 
cesarz A leksander przybędzie w począt­
ku czerw ca , a cesarz W ilhelm  w  końcu  
tak, że razem się nie zjadą.

Po zam knięciu sejmu pruskiego przy­
gotowują się  już wybory do n o w e g o .—  
Klub posłów  polskich w ybrał już kom i­
tet do kierowania wyboram i, do którego 
w eszli hr. B n iń sk i, B entkow ski i hr. T a­
czanow ski.

Z K onstantynopola dochodzi bardzo  
ciekaw a w iadom ość, że L esseps podczas 
sw ojego  tam pobytu za pośrednictwem  
p osła rossyjskiego Ignatiew a w szedł w  
uk łady z rządem  rossyjskim  o koncesję  
na budow ę kolei żelaznój, mającój iść z 
Rossy i przez A zję środkową do Indji. —  
P unktam i w yjścia tój k o le i b y łyb y  Oren­
burg w R ossji i Peszaw er w Indjach.

L ist L<esseps’a do jen . Ignatiew a za ­
m ieszczo n y  ^  Jouvvictl d& ćrencus w yka­
zuje n iezm iern e k orzyści tój kolei, która  
położy k o n io c  w szelkiem u antagonizm ow i 
m ięd zy  A n g ljf  i Rossją (?), k oszta  stu- 
djów p rzygotow aw czych  w yniosą 3 miljo- 
ny. R ząd ro ssy jsk i w drodze telegraficz- 
nój zgod ził się W  zasadzie na ową kolej.

K ursa.— Wiedeń 2 3 maja godz. 4 m. 30. m. 
4 0 / 0 zjednocz, dług państwa banku 67.75. — 
Zjedn. oblig. państwa w srebrze 71 .50 .— Losy 
z 1860 r. 99. — . —  Akcje banku 967.— . —  
Akcje kredytowe 288 .— .— Londyn 110.25. 
Srebro 110. — . — D uk at— . — . —  Lombardy 
184.— . — Losy z 1864 r. 143 .— . — Akcje 
franko-austr. 114. — . — Napoleony 8 .8 2 7 2 - — 
Akcje kolei Karola Ludwika 217. . Akcje
kolei lwow. czerń. 14 7 .— . — Akcje kolei połn. 
wschodnićj — . — . — Akcje banku związków. 
108. — . — Oblig. indemn. gal. 7 4 .5 0 .— Akcje 
banku wied. dla obrotu 185'.— . Akcje anglo- 
banku 219. — . — Akcje kolei rząd. 324.— . — 
Kolei siedmiogrodz. 160. — . Kolei Rudolfa
162. — . — Tramway 2 8 0 .—  Banku budowy 
150,— . —  Akcje kolei wschodnićj 112 .— .— 
Akcje banku anglo-węg. —  • 1 Akcje kolei
zjedn. 1 7 8 . — .— Losy tureckie 71 .50 .— Losy 
premj. węg. 9 0 .5 0 .— Akcje kolei bogumińskićj
163  .  . Ł Akcje kolei ces. Elżbiety 237 .— .—
Akcje kolei półn. zachodn. 212. — .— Akcje 
franco-hungaria 60. — . — Ogólny bank austr.
2 1 2 . . — Akcje nowego wiedeńskiego tow.
Tramway — •— •

Usposobienie giełdy: mdłe.

Wydawca i redaktor odpowiedzialny: 
Stanisław Gralichowski.
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Nakładem wydawnictwa „Kraju“
wyszły i są do nabycia

w BŁraŁcowie w adminlBtraoyl „Kraju41
j a to  tśż

we wszystkich księgarniach krajowych i zagranicznych:
złr. ct.

Pol i Jego pisma, przez Stefana B u szczy ń sk ieg o ,.................................................................— 30
Jb'atryarch.a ,  powieść Adama Bełcikowskiego 2 t o m y ............................... 3 —
Co się śniło  p. Grelinkiewiczowi ? (humoreska)   — 15
Literatura jezu icka w Kraitowie . . .    — 16
Nowe święte przym ierze, przez Y. z ............................................................................................— 15
Adam. Miclilewicz i pism a jego do roku 1829 przez A lberta Gą-

siorowskiego — 1873   1 50
Fizyologie. codzierniogo życia G. H. L ew es, z angiel­

skiego przetłum aezył L udw ik M asłowski, Tom I. i I I ........................................ 3 —
Konfoderacya Barska i  Korespondencya między S tanisław em

Augustem a  Ksawerym Branlckim  w r. 1768, wydał Dr. Ludwik Gumplowicz 2 —
(Główny' Skład na cała Galicye i W. Ks. Poznańskie 

w księgarni GUBRYNOWICZA i SCHMIDTA we Lwowie.
O Ławal ziemi, powieść przez M ichała Bałuckiego, 1872..................... 1 50
Plotki i JPrawdy, przez Mieczysława Paw likow skiego..........................1 —
Obrazki z  podróży po Szwecyl, bar. W . EngestrSm a . 2 50
jESlla., powieść Chłędowskiego ......................................................................................i . 1 50
Po nitde do k łęb k a , powieść C h łędow sk iego ...........................................................................1 50
Handel i przem ysł za czasów Stanisław a A ugusta, skreślił D r. L udw ik K ubala . . — 20
Skrupuły , powieść Chłędowskiego 1 t o m      1 50
A|bum fotograficzne, 2 gi tom     i —■
Józef Ignacy Kraszewski Przypom nienie 40to-lecie zasług piśm ienniczych i pracy p.

K arola E streichera . . . . • ...................................................................................— 15
Sto  djabłów, powieść z czasów sejmu czteroletniego J . I. Kraszewskiego, 2 tomy . 2 50
Tajny fundusz, powieść Zacharjasiew icza, 2 to m y ..................................................................2 —
Rodzina O rskich, powieść W ołodego Skiby, 2 to m y    2 —
W alka stronnictw , kom edja Stożka, 1 t    — 50
Sobory, szkic historyczny przez W . B. K ..................................................................................... — 20
0  Spraw ie ruskiej    — 25
Dwa szkiee powieściowe, (3?ó ł p r a w d y — W i o s k a  n a  k s ię ż y c u .)   — 50
Ultram ontanle i Moderanci przez Mieczysława P aw lik o w sk ie g o ..................................... — 25
Dwaj R adziw iłłow ie, kom edja w 5 ak tach  przez Adam a B e łc ik o w sk ie g o ,............... — 50
Prawo Postępu , studjum  przyrodnicze społeczne przez Ludw. Masłowskiego, . . .  — 75
Kwesty a  n ad b ałtycka , przez Ja n a  L e ś n ie w s k ie g o , ............................................................ — 15

9 9 “  D zieła te przesyła także adm inistracja „K raju" na żądanie za gotówkę lub pobra­
niem pocztowem. »

KANTOR WYMIANY
filii c. k. uprzyw. galic.

n
" W  K R A K O W I E

poleca się Szanownój Publiczności

do kupna i sprzedaży papierów państw ow ych, losów, akcyj, 
prioritetów, listów  zastaw nych, oraz wszelkich monet po cenach 

najkorzystniejszych.
Zamiejscowe zlecenia uskutecznia się odwrotną pocztą. 4177(-25)

Ogólnego zbioru powieści J. I. Kraszewskiego fi
serya 6 ta , a  drugiego rocznika tegoż wydawnictwa serya H. opuściła prase i została 
rozesłana wszystkim prenum eratorom . — Obejmuje ona tomow 5 : C z o r c z a  
M o g i ł a . tom I . — M i l i o n  p o s a g u , tomów 2. — O s t a t n i  z  
S i e k i e r z y ń s k i c i h . ,  tom 1 i L a t a r n i a  C z a r n o k s i e z -
k a ,  Serja II. tom 1.

Prenum erata na  pism a J. I. K raszew skiego wynosi z przesyłka poczto'./*, : rocznie 
do 22 tomów) 14 złr. — półrbfiznie *  złr. — kw artalnie 3 złr. S O  ct. ■(za 20 do 22 tomów) 1 4  złr. — półrbeznii
D la  prenum eratorów I S l t o l i o t e l Ł i  P o w i e ś c i  i R o m a n ­

s ó w  z przesyłką rocznie : l O  złr. — półrocznie 5  złr. — kw artalnie 3  złr. 5 0  ct. 
D la prenum eratorów m iejscowych: kw artalnie 8 złr.

Dotychczas wyszłe dzieła zaw ierają:
J - i w a  ś " V « r i a / f c y ,  4 tomy. — C ł i n t a  za. w s i ą ,  3 tomy — j » o e .
■fca. i ś  i/w i a t ,  2 tomy — ± * o d  w ł o s l t i e m  n i e b e m ,  1 tom __
Stary sługa, 2 tomy — Dziwadła, 2 tomy — Ostrożnie 
5E ogniem , 1 tom Latarnia CzarnoltsięslŁa, 4 tomy 
Hiatorya o toladej dziewczynie, 1 tom — Lądo­
wą Pieczara, 1 tom — Bamiętnilti STiezuadomego 
tom y 2 — Powieść bez -fcyt-uLłia., 4 tomy — Czercza Mo- 
Siłat, 1 tom — Milion posagu, 2 tomy — Ostatni, as Sie- 
Łierzyńsltich, 1 tom — Latarnia Czarnoltsięsba . 
(Serja II.) 1 tom. '  ’

Nowo przystępujący abonenci m ogą nabyć rocznik pierwszy 22 tom y za cene 
prenum eracyjną. -— Prenum eratę należy nadsyłać do księgarni 4043(4-?)^

Gubrynowicza i Schmidta we Lwowie.

Nowa wypożyczalnia książek polskich
we Lwowie w KSIĘGARNI POLSKIEJ, 12. ul. Kopernika (Szeroka).

3692(3-?)
W arunki dla Lw ow a:

wypożyczający po 1  tomie sk ładają zastaw u 8  złr.
i opłacają miesięcznie .................................8 0  ct.

wypoż. po 8  tomy, zastawu 3  złr. i m ie s .4 0  „
„ „ 3 „ „ O O  „

v  n &  n V &  n n 8 ©  „
W razie, jeżeli żądane książki są droższe, składa 

się wyższą kaucję.

W arunki d la  prow incji:
wypożyczający po O tomów n a  ra z , składają za­

stawu O złr. i płacą m iesięcznie. .1  złr. — c. 
wypoż. lO tom. zast. 9  złr. i mies. .1 „ 50

n 80 „ „ 15 n n »  w

W ypożyczający z prowincji, ponoszą koszta 
przesyłek.

Książki uszkodzone, bezwarunkowo m ają być odkupione.
Miesiąc rozpoczęty liczy się za cały, wrazie wcześniejszego zaprzestania abonam entu. 
Zastaw w każdej chwili za zwrotem książek może być zwrócony.
Każde dzieło polskie może być zażądane z w ypożyczalni, a n a  wypadek, gdyby takowego 

nie było, natychm iast się sprowadza. W yjątek  stanowią dzieła wyszłe z obiegu księgarskiego.

Zabawki i gry towarzyskie.
Uwzględnia się przy tern każde dziecię, młodsze i starsze, bogate i ubogie, nie masz w W ie­

dniu drugiego han d lu , w którym  sprzedawano towary w bardziej urozmaiconym wyborze i po cenach
tak  dostępnych. Rozmaite interesujące gry pouczające dla młodzieży szkolnej , jako  też ogromny wy­
bór nowych zajm ujących gier towarzyskich dla dzieci wszelkich la t itd. itd.

Skarbonki 10, 20, 30 cnt. (3561 7-12).
Gra metamorfoz ct. 20, 4"-, 60, 80.
Ruletka ct. 35, 50, 80 złr. 1.
Myszki z przyrządem do biegania ct. 60.
Kolej żelazna z pociągiem złr. 1 .50, 2, 2,80. 
Dziecinne zegarki bijące ct. 35.
Inne gatunki ct. 10, 15, 20, 30, 40.

Pistolety, karabiny i broń strzelająca 1 szt. 
ct. 20, 40, 80, złr. 1, 1 .30 , 1.50.

Szable blaszane ct. 20, 30, 40, stalowe ct. 
90 złr. 1.30.

W ielki wybór zabawek m agnetycznych pły­
wających w wodzie w kierunku m agnesu 1 pu­
dełko ct. 15, 20, 30, 50, 80.

Serwisy porcelanowe do kawy, herbaty i je ­
dzenia, według wielkości ct. 60, 80, złr. 1, 1.50 
2, 2.50.

Bardzo interesujące i zabawne dla każdego 
wieku są nowo całkiem urządzone skrzynki cza­
rodziejskie. Jest zwłaszcza jedna  śliczna kaset­
k a  z rozmaitemi nader skomplikowanemi czaro­
dziejskiemi przyrządam i; a  wszystko z dokła- 
dnem wyjaśnieniem , ta k , że każdy ze wszelką 
łatwością wykonywać może najpiękniejsze cza­
rodziejskie sztuki a  la  profesor Boseo. 1 kaset­
ka, stosownie do ilości aparatów  złr. 1 .40 , 1.80 
2.30, 2 .80 , 3 .50.

Ziemia i je j m ieszkańcy, zabaw ka bardzo 
zalecająca się dla dzieci ju ż  dobrze pojm ują­
cych, jestto  pudełko zawierające dokładnie we­
dług prawideł odrobiony globus tudzież wszyst­
kich mieszkańców świata w ich narodowych u 
b ioraeh, kolorowanych; pod każdym  nazwisko 
w ^ językach, kosztuje tylko ct. 35.

Zwierzęta skórą pokryte, bardzo trwałe, 1 
sztuka ct. 30, 50, 80, złr. 1, 1.50, 2.

Rozmaito zwierzęta z naturalnym  głosem 
ct. 50, 80, złr. 1, 1 .30, 1 .50, 2, 2 .50.

Z blachy bardzo trwało wyrobione i pięknie 
pomalowane powozy, kabryolety, kocze, nakry, 
komfortable i inne pojazdy, wszystkie z końmi 
ct. 30, 50, złr. 1, 1.50.

W iedeńska kolej żelazna konna, koleje że­
lazne i statki po ct. 50, 80, złr- 1, 1.50.

Fotograf, wesoła gra, przy której rzeczywi­
ste portrety wykonywać m ożna 1 sztuka z wy­
jaśnieniem  ct. 20, 40.
iSL- Przybory do pisania i rysunku. — Każde 
dziecko bez wszelkich wiadomości przedwstęp­
nych może prędko nauczyć się pisać i  rysować. 
Jeden przybor oddzielnie dla każdego przed­
miotu ct. 40, 60, 80.

Gra rycerska ct. 50, 80.
Gra wyścigowa ct. 90, złr. 1 .30 .
Gra zapytań i odpowiedzi bardzo komicz. ct. 10. 
Najnowsze pistolety wiatrówki ct. 20, 30, 70. 
K arabiny odtylcowe ct. 40, 80, złr. 1.20.
Szable blaszane ct. 20, stalowe ct. 80, złr. 1.

Mały wojownik. Kompletne bardzo piękne 
uzbrojenie składające się z 1 szabli, z pochwy,
1 karabinu z bagnetem, 1 ładownicy, 1 czaka, 
wszystko razem  złr, 1 .20, w najlepszym  gatun 
ku z łr. 2 .50 , 3 .50 .

Najnowsze wesołe zabawki. 1 połapka na 
dziewczyny 5 ct. Kogo świerzbi ten niech się 
podrap ie , 1 sztuka, drapac-zki po grzbiecie ze 
źwierciadłem ct. 20.

Nowa zabawka Csinelle, z mechaniką, bar­
dzo upodobana przez małe dzieci 1 szt. średniej 
wielkości ct. 25, 45; większy gatunek  ct. 65.

Zabawne cygarniczki przedstawiające szewca 
przy roboczym stole, który gdy się z cygarnicz­
ki pali, porusza rękam i i nogami 1 szt. 60 ct.

Mały czarnoksiężnik.
Zapomocą poniższych przyrządów czarnoksięskich można pojedyncze osoby lub nawet całe 

towarzystwa zabawić w sposób nadzwyczaj zajm ujący. P rzyrządy te sa w tak  zdam iewajay sposób 
skombinowane, że tylko posiadacz ich je s t w stanie ogtądać rozm aite ‘sztuki za pomocą ich wyko­
nywane; osoba niewtajem niczona może całe godziny nad niemi łam ać sobie głowę nie"doszedłszy do 

Do wszystkich aparatów  dołącza sie wyjaśnienie.
Czarodziejskie kości, padające na  komendę 50 ct. 
Takież same podwójne złr. 1.30 
Pudełko eskamotera, w którem  wszystko znika i 

na zawołanie wszystko powraca do życia 4 złr 
Magazyn wstążek w ustach 25 ct.
Przyrząd rozmnażający złr. 1.20.
Nauczę karty  tańczyć. 50 ct.
U rna z kośćmi, czyli tajem nica odgadywania 70 ct. 
Czarodziejskie kule. Sześć wielkich kul można 

zmienić w jedną, 3 złr.
Przyrząd do p isania; ale gdzie atram ent? 50 ct. 
Samobójstwo sztyletem, 20 ct.
Jak i to kolor? Czerwony i zielony, gdy sie połączą,

żaden z nich, 80 ct. Ł
Niezniszczony sznur; rozcina sie go r-rzed publicz­

no śzią, a jednak  je s t cały, 65 ct. "
Czarodziejski lejek, lub sposób zrobienia niemo- 

żebnego możebnem, 60 ct.
Skarbonka, ale

Przepysznie wystrojone lalki 1 sztuka cent. 
30, 50, 80 złr. 1, 2, 3, 4.

L alk i nie ubrane 1 sztuka 10, 20, 30, 40. 
50, 80 cent. 1, 2 złr.

M echaniczne lalk i biegające i głos w ydają­
ce, poruszające głową, rękam i i nogami 1 szt. 
70, 90 cent. z łr. 1 .20.

Gry w lotto i tombolę po cent. 20, 30, 50, 80.
Młot i dzwonek cnt. 10, 20, 30.
Domino cent. 20, 30, 50, 80.
Piękne szachy z figurami złr. 1 .30, 1 .50, 2.
Kręgle cent. 10, 20, 40, 60, 80.
Gry cierpliwości cent. 20, 30, 40, 60, 80 złr. 1.
Pudełka z budowlami ct. 20, 40, 60, 80 zł. 1 ,1 .5 0  3.
Gry kubus ct. 30, 60, 70, 90 złr. 1 .20, 2.
Pudełka do roboty ct. 60, 80 złr. 1, 1 .50, 2.
Fortepianiki po złr. 1 .50, 2, 3, 4.

Kotły, trąby, bębny, skrzypki, gitary, melo- 
dium, kobzy, harm onijki, dzwonki i inne instru- 
m enta bardzo tanio.

Zabawki dla niemowląt z drzewa i kauczu­
ku  cent. 15, 25, 30, 50.

Rozmaite zwierzęta ze skóry cent. 5, 10, 20, 
do złr. 1.

WSL- Zwierzęta zupełnie naturaln ie odrobione ct. 
50, złr. 1 do 2.

8ESL- Inne zabawki w 1060 sztuk do wyboru ct. 
10 do złr. 4.

9 9 -  Gry towarzyskie od ct. 30, 50 do złr. 2.
Najnowsze książki z obrazkami dla dziewcząt z 

tekstem  i bez tegoż 1 sztuka ct. 10, 15, 25, 45 
65, 80 złr. 1.

Bez żadnego nauczania, dzieci zabawiając się mo­
gą nauczyć się czytać za pomocą nowych pu­
dełek do czytania z obrazkami 1 sztuka 1 złr.

Zabawiając m ożna dzieci nauczyć rozm aitych ro­
bót ręcznych za pomocą nowych szkółek robo­
czych, 1 sztuka ct. 80, złr. 1 .20, 2, 3.

Globusy sztuka ct. 50, 80 złr. 1, 1.50, 2.
L aterna magica, zwana latarn ią  czarnoksięz- 

ką, najprzyjem niejsza rozryw ka dla młodych i 
starych 1 sztuka z 12 obrazkami, ct, 65, 80 — 
złr. 1 .50, 2, 3, 4 do 5.

1 m ały gazowy instrum ent szklany zwany 
cudownym ptakiem , za pomocą którego do złu­
dzenia można naśladować śpiew każdego ptaka, 
ta  wielce zajm ująca zabawka kosztuje tylko 
25 cent.

Angielskie pudełka z narzędziami, napełnio­
ne wszystkiemi narzędziam i w domu używane- 
m i; 1 pudełko złr. 1, 1 .50, 2 ,2 .5 0 , 3 ,4 , takież 
same dla dzieci ct. 25, 35, 60, 80 złr. 1.

Doskonałe froeblowskie gry dla samoistne­
go zajęcia w wielkim wyborze, dla chłopców i 
dziewcząt wszelkiego wieku 1 gra  ct. 80, złr. 
1.50, 2 .50 , 3, 3 .50.

D rukarnie kom pletne z alfabetam i i narzę­
dziami dla dorosłych dzieci ct. 85, złr. 1 .20, 
1 .80, 2 .50 , 3, 4 do 5.

P iękna książeczka do znaczenia i wyszywa­
nia z 30 nowemi wzorami za 5 ct.

Inne pouczające gry w wielkim wyborze.
Rozmaite zabawki w pudełkach spakowane w 100 

rozlicznych rodzajach do wyboru, dla dziewcząt 
i chłop ców za sztukę 10, 20, 40, 60 ct. z łr. 1, 2. 

i f *  Zdumienie i rozryw kę - ^ g g
sprawiają nowe salonowe ognie sztuczne, nie wy­

dające żadnego przykrego zapachu, w bardzo g- 
rozmaiconym wyborze, sztuka 3, 5, 8, 10, 15 ct.

Piecyki, kuchenki, stajenki, sklepy, pokoje, 
salony, wszystko zaopatrzone w sprzęty lub 
bez nich.

Dziecinne tea tra  35, 60 ct. 1 .20 złr.

żadnych rezultatów.
W ysadzić place przez każdy kapelusz. 1 szt. ct. 35.
Zniknięcie monety, ct. 25
Czarodziejski młot. Za każem udrzeniem znika 

jeden przedmiot 70 et.
Kieszonkowe krzesiwo: kto je  otworzy otrzyma 

dukata, 45 et.
2 K ubki; w jeden  wkładam  cośkolwiek, gdzie to 

stę znajduje? 80. ct.
Kłopotliwy nosigrosz, zawsze pełen pieniędzy i zaw­

sze próżny 20 ct.
Ja jko  Kolum ba, kto je  postawi? 85 ct.
Gra karciana. Gdzie karta  ma się ukazać? 65 ct.
Tańcujące karty  40 ct,
Jedna k a rta , a jed n ak  nikt jój nie zna 40 ct,
Czarodziejska butelka nie wyczerpane źródło, z 

którego sześć gatunków napoju nalać m ożna ,
1 sztuka 3 złr. 50 ct.

Moździerz czarowniczy, w którym  wszystko tłuc
i n iszczyć m ożnanp. zegarki, szkło iid. złr 2,50 SkarDonka, ale gdzie pieniądze? 25 ct

Je s t jeszcze wiele innych przyżądów, lecz te z b raku miejsca nie m oga‘b y ć 'tu  wymienione 
Mnóstwo innych zabawek i gier towarzyskich, których wszystkich nazwać nie podobno po wy­

żej przytoczonych cenach, wyłącznie i jedynie otrzymać m ożna w składzie niżej podpisanym. Cenniki 
bardzo zajm ujące wydaj*ą sie bezpłatnie. -

Wspaniały Bazar A. Friedm ana, Wiedeń, Praterstrasse, 26.
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Wielki skład
rur z żelaza lanego i kutego

tudzież glinianych, jako też rur do spajania
utrzym uje zawsze (4295 8-10).

kontynentalne akcjne Towarzystwo do za­
kładania wodociągów i urządzeń gazowych

(Continental-Aetien-G-esellschaft fur W asser- u. Gas-Anlagen)

w Z B © 2 7 U L H .iO , Prinzenstrasse 71, w w r O C ł a -
■VSriXL Altbiisserstrasse 12, w G r a C U  Radetzky Str. 1.

„SZCZOTEK"
pismo satyryczno-polityczne,

ilustrowane 
w y c k o d z i  w e  L w o w i e  

co sotootę.
Prenum erata  kosztuje

c a ło ro czn ie .. . .  40 złr. 
półrocznie . . . .  5  złr.
ćwierórocznie . £  złr. 50 ct.

A d re s : Redakcya „Szczu tka“ we Lwowie, ulica 
Sobieskiego Nr. 306.

D o d a t e k  zawiera ogłoszenia znaczniejszych 
firm, szarady i łamigłówki. (4264 3-?).

i .  DWORSKI
W KRAKOWIE 4209(-?)

PtynolŁ CSłówny L. 14,

utrzym uje n a  składzie

świeżą krowiankę
styryjską i czernichowską.

Pewien doktor medycyny i chirurgii, ma­
gister położnictwa, emer. sekundaryusz. c. k. 

powszechnego szpitalu w W iedniu
S tad t, W erderthorgasse, 7, II. S tock,

leczy

P O M A Z A N I A
i wszystkie niedobrowolne

upływy nasienia
j a k  również przez nie lub inne chorobliwe 

w arunki spowodowaną
impotencyę

radykalnie, prędko, według ściśle um ieję­
tnych zasad na podstawie licznych doświad­
czeń w szpitalach i to za pomocą środka 
prostego, który nie spraw ia bolu.

Ordynacya od 11 — 2 i od 5 — 8 wieczór. 
T akże listownie po polsku, ponieważ każdy 
pacjent może ten środek sam zastosować. 

4105(-?) II

Główna wygrana

złr. 2 5 0 0 0 0  złr.
Najmniejsza w ygrana 175 z łr .

U. 3 czerwca 1873
odbedzie się wielkie losowanie przez rząd 
gwarantowanej pożyczki premiowej e. król. 

austrjackiej z roku 1864 w kwocie 
ISO milionów 983.000 złr.

Między 400.000 wygranych pożyczki, znaj­
du ją  sie wielkie w ygrane: 950.OOO — 
990000 — 900.000 —150.000 
50.000, — 95.000,— 90.000, — 
15.000 — 10.000 — 5000 —
9000 — lOOO, 500, itd ., zaś 195
złr. jako  naj m niejsza w ygrana każdego wy­
ciągniętego losu.

Żadna inna lo terja  nie daje takich szans 
ja k  ta  i nastręcza każdem u sposobność m ałą 
w kładką wygrać 950.000 złr.

Los jeden  z num erem  serji i losu kosztuje 
9 z łr., trzy  losy 5 z łr., siedm losów 10 
z łr . , 15 losów 90 złr. w. a. w banknotach.

Łaskawe polecenia za frankow aną prze­
syłką kwoty, wykony wuj e się prędko, su­
m iennie do każdego obstalunku dołącza się 
urzędowy plan gry — inform ację wszelkie 
chętnie udziela się — a po ciągniertiu listę 
wygranych- przesyła się każdem u udział bio­
rącem u bezpłatnie i w ypłaca się natychm iast 
wygrane. Raczy się więc każden, k tóry  ma 
c h ę ć , zgłosić ja k  najprędzśj i bezpośre­
dnio do domu handlowego

J. Breycłia
we Frankfurcie  nad  Menem 

4350(3-5) Grosse F riedbergerstrase Nr. 41.

W szystkim  PP . interesantom  uprzejm ie donosi­
my, iż w skutek odebrania potw ierdzenia konces- 
syi przez c. k. Namiestnictwo do otworzenia fa­
bryki m ydła w tutejszóm mieście odtąd dopiero 
zamówienia wszelkie uwzględniać i wykonywać 
będziemy (4355 l-3).§

J. Brink jr. i Spółka
fabryka mydła

w Tarnowie.

Obfity i 5d wielu la t wzięty

Skład Zegarków

M. HERZA

1
w  Krakowie, Rynek główny pod Nr. 14

poleca swój dobrze zaopatrzony
SKład. papieru zwyczajnego i listowego,

KSIĄG HANDLOWYCH, KOPIAŁOW i KSIĄŻECZEK NOTATKOWYCH
z pierwszej fabryki E . Rollingera w W iedniu oraz 

wszell3j.cb potrzeto piśmiezniycli A kontoaxowyoh.
z najpierw szych fabryk austrjackich i zagranicznych.

SKŁAD KAS OGNIOTRWAŁYCH, KASETEK 
i maszyn do kopiowania z fabryki F. Wertheima i Spółki w Wiedniu.
Skład cybuchów, fajek tureckich i piankowych, cygarniczek,

oraz wszelkich, potrzeb dla palących.

Skład herbaty, araku, rumu, essencji, likierów, wódek 
gdańskich i rosolisów.

Skład wody kolońskiej, perfumeryj, mydeł, grzebieni, szczotek, szczoteczek do zębów
I  W SZELK IC H  PO TRZEB TOALETOW YCH.

(4244 7-?)

Skład różnych wyrobów galanteryjnych
jak o  to :

albumów, pugilaresów, portm onetek, to rbeczek  i neceserów podróżnych, k a r t  do gry i tp.

Wyłączny skład ulepszonej masy woskowej do zapusz­
czania podłóg i posadzek

ze słynnśj fabryki J. Vetuianiego w W arszawie.
Odsprzedającym ustępuje się na  masie woskowej stÓBOwny ra.tra.t. 8̂®

Zajmuje się  wyrabianiem  wiz paszportowych i legalizacji dokumentów u w szystkieh konsu­
latów zagranicznych.

W szelkie zamówienia zamiejscowe uskuteczniają się niezwłocznie za pobraniem  należytości.

zegarm istrza w W iedniu, Stephans- 
ilatz, 6, Aussenseite des Zwettlhofes,

poleca wielki wybór wszelkich gatunków  dobrze 
regulow anych zegarków z roczną gw araneyą we­

dług cennika.
Zegarek nieuregulow any o 2 złr. tan iśj.

Genewskie zegarki kieszonkowe.
Srebrny cylinder z 4 ru b in am i.. . . . . . .  10— 13 fl.

„ „ z obwódką złotą i spręż. 13— 15 „
„ „ damski  ..........• .  . .  13— 18 „
„ „ z  podwójną k o p s r tą . . . 16— 17 „
„ „ z kryształ, szkłem . . . .  14— 17 „
„ anker z 15 rubinam i .................... 16— 19 „
„ „ z  srebr. kop. wewnątrz 20—23 „
„ „ z  podwójną k o p e r tą . . .  18—23 „
„ „ „ lepszy 24— 28 „
„ „ z kryształ, s z k łe m   18—25 “
„ zegarek z podwójn. kop. dla wojsk. 2g— 30 „
,  Cylinder re m o n to a r...................  22—26 „
„ A nker remont, nakręć, z b o k u . . .  28—35 „
„ „ z  podwójną kopertą . . .  36—40 „
„ „ z kryszt. szk łem   30—36 „
„ anker armóe-remoatoirs ..................  38—45 .

Złoty damski zegarek z 4 i 8 rubinam i 25—30 „
„ „ em aliow any ....................... 30—36 „
„ „ z e  złotą kopertą wewn.. 35—40 „
„ „ emaliow. z b ry la n ta m i _  40—48 „
„ „ z  kryształ, szkłem ...........  32—45 „
„ „ z  podw. kopertą 8 r u b in . . .  4 0 — 48 „
„ „ emal. z b ry lan tam i.........  50— 65 „
„ „ anker z 15 rub in ............  38—44 „

„ bardzo elegancki . . . . . . . .  4 5 —60 „
„ z podwójną k o p e r tą ...  55— 65 „
„ bardzo elegancki 65, 70, 80,

90, 100— 120 „
anker z kryształ, szk łem ..... 45—75 „

damskie zegarki ankrow e „. 40—48 „
„ anker z kryszt. szkłem . . .  45—60 „
„ z podwójną k o p e r tą ........... 50— 60 „

rem ontoirs 70, 80, 90—100
„ z podw. k o p ...  100, 110, 120— 150 „ 

Rem ontoary dla myśliw. i dla rzem ieśl­
ników w pakwonowśm okuciu lub
ze złota talm i k o p e r tą .........  13— 17 „

Srebne łańcuszki po 11. 2.50, 3, 4, 5, 6
7, 10— 12 „ 

Złote łańcuszki po fl. 18, 20, 25, 30, 35
40, 50, 60, 70, 80, 90— 100 „

Budziki z godzinam i....................................  7
„ same zapalające świecę 9 

z narządem  do w ystrzału i za­
palania  św iścy. .  *.......................  14

Paryzkie budziki w eleganckich osłon.
bronzow ych..................................  12, 13— 14 „

Przenośne zegary  dla kontrolow ania strażników .
na 6 staeyj, w erk ankrowy w rubinach,
najlepszy w świecie w y r ó b ..................  40— 48 „

T akie same nieprzenośne na  jedną stację 28— „
Francuzkie zegary brązowe eleganckiśj formy, 18, 

20, 22, 25, 30 złr. ‘
Francuzkie zegary salonowe 28, 30, 40, 50, 60, 

70 do 100 złr.

Pendułowe zegary  własnój fabryki z 2-letnlem 
poręczeniem.

Codziennie do nakręcania 11, 12, 13 złr.
Co 8 dni 17, 18, 19, 20, 22, 23, 24, 25 złr.
B ijący pół i całe godziny 32, 35, 38 złr.
B ijący kwadranse i godziny 50, 56, 60, 65 złr. 
R egulator miesięczny 30, 32, 35, 40 złr.
Za opakowanie pendułowego zegara fl. 1.50—2 fl

Reparacye uskutecznia się najstaranniój 
g g y  Zamówienia z prowincyi za zaliczką poczto­
wą lub za poprzedniem  przesłaniem  należytości, 
uskutecznia się punktualnie. Przedm ioty niepodo- 
bającn się , ponatychmiastowóm odesłaniu, wymie­
n ia  się. Zegarki przyjm uje się w zam ian.

Na żądanie, za poprzedniem  nadesłaniem  
gotówki lub za. przekazem  pocztowym wysyła się 
zegarki i  łańeuszki do wyboru.

Do łaskaw ego uwzględnienia.
W szystkie moje zegarki są najlepszego gatunku, 

i dla^flśgo słyną w świacie dla nadzwyczajnej ta ­
niości i trw ałości 8838(40-60)

NI  MALE R A T Y
kwartalne lub miesięczne

sprzedajem y listy ratow e na  pojedyncze losy, jako  też w dowolnie zestawionych grupach i pod
najkorzystniejszerr.i warunkam i.

Zaraz po złożeniu pierwszej raty i podczas upłacania gra ka­
żdy jedynie sam na wszystkie wygrane wszelkich losów. " * ^ f l

(4312 2-5). Na najbliższe ciągnienia zalecamy szczególnićj

Losy z irolsi-o. 1864
ciągnienie 1 Czerwca, główna wygrana 250,000 złr.

3% losy tureckie na -3=00 Branls. 
ciągnienie 1 Czerwca, główna wygrana 300,000 franków. 

4Va% losy jon.. Tryeśtu na XOO złr.
ciągnienie 1 Czerwca, główna wygrana 20,000 złr. 

Kredytowe losy
ciągnienie 1 Lipca, główna wygrana 200,000 złr.

Oddział rato wy Austryaclriego Przemysłowego Banku
dawniej E S d ' W .  W iedeń Stefansplatz.

W Krakowie reprezentcya: Aron E:±l»enscliutz w Rynku.

Austryacki Bank Przemysłowy
dawniej (Dom Bankowy Edwarda Fiirsta)

Wiedeń., Plac SzczepańslŁi, (Stepliansplatz 3XT. 1,) 
W Krakowie reprezentacya: Aron Elil3eia.scliu.tz w R ynku 

wypuszcza od 6 listopada z. r.

ASSYG1VTATY KASOWE
po złr. lOO, 500, XOOO, 5000 na 6 ‘/2X , za 8-, 14-, 30-,
60-dniowśm wypowiedzeniem. — W  obiegu znajdujące się, a nie wypowiedziane assygnaty 
kasow e, przynoszą od powyższego dnia większy procent. Procent m ożna odebrać naprzód 
przy wypowiedzeniu, a  zwrot kap ita łu  może być także przekazany we wszystkich głównych 
m iastach prowincyonalnych Austryi-W ęgier.

4313(6-8)

Ratia Zawiadowcza.
(Przedruków  się nie płaci).

I]
Trienne. I.

pour les a r ts  in d u s tr ie s  
FlauXextgasse 5, au. premier.

Etoffes pour meubles, Soieries, Tapis d’Aubusson e t de Smyrnę, 
Velotues et Moquettes.

R ideaur tulles brodes, Certonnes, Velours, Reps de laine
couleurs antiques. _ _

Speciality de broderies  e t  applications artistiques, T apisseries  des Gobelins.
Cuirs de Cordoue, papie/s imitation cuir, papiers peints, 

Ceramique pour panneaux e t lam bris,
Faiences pour salles de bains et carrelage. 

Entree librę des magasins.
W ybór w m ateryach na meblo, w kobiercach, haftach  i fa jansach

Największa rzetelność kupiecka i artystyczny gust. 3755(47-78)
I. Pla,n.Łronsa.sae S, »» piętrze.

Envoi Franco d’echantillons en province.
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O d L p o w i e d L ź .
Na inserat p. K. Zubowskiego w Nr. 116 „K ra ju “ 
zamieszczony odpowiadam, że m ieszkanie pod „Ka­
narkiem 1* jedynie  n a  usilne naleganie właściciela 
kiedy tak  długo opróżnionem  stało wynająłem , i 
czynsz całoroczny z góry zapłaciłem . Zestrze?łem  
sobie możność opuszczenia takowego kw artalnie, 
gdyby się niedogodnem okazało, o zakazie pod 
najm owania naw et mowy nie było. Gdy jednak  
pragnę wyprowadzić się od 1 L ipca b. r. a mimo 
prośby mojej p. Zubowski nadebranych pieniędzy 
zwrócić n ie chce — słuszną je s t rzeczą, iż m ie­
szkanie to podnająć mam prawo, aby choć w czę­
ści stratę, ja k ą  przez wilgoć i robactwo nawet w 
m ateryale poniosłem, powetować.

(4354 i). Andrzej Szew czyk.

ifiKowamt
JM Ci panu Francisz&owi Mo­

rycowi majstrowi obuwia męskiego, m e 
szkającem u przy ulicy Floryańskiej w Krakowie, 
za rzetelną a  doskonalą robotę, niemniej i dobo­
rowy m ateryał w obówiu m ęzkiem , którą mnie 
przez dwadzieścia lat, prawie we wszystkich pro- 
w incyach państw a Austryackiego, gdzie tylko za­
łogą stałem , dostarczać raczył

J. Eysym.ontt
(4357 1) c. k. rotm istrz ułanów , obrony kraj.

pocztowego w Myślenicach je s t opróżnioną od 1 
L ipca b. r. Interesow ani zechcą celem porozumie­

n ia nadsyłać listy p o l e c o n e .  (4341 3-3).

Przesyła na f r a n k o w a n e  z a p y t a ­
n i a  *) profesor m atem atyki

I
CC

Berlin,
W ilłielmstrasse 5,

s w ó j  n a j n o w s z y  w y k a z  w y g r a ­
n y c h  — wraz z wytłomaezeniem 
swoich i n s t r u k c y i  g r y  w  l o t e r y ę
za um iije tn e  uznanych i ja k  wia­
domo, zawsze szczęśliwych.

*) Takie zapytania m ożna za­
lecić czytelnikom  DE%..

(4336 1-2).

^ 3C. k. uprzywiS. galicyj. koSei Karola Ludwika.

OGŁOSZENIE.
Z dniem 13 Maja r. b. aż do dalszego rozporządzenia zaprowadza się

ruch towarowy związkowy
między większemi stacyami południowo-rosyjskich kolei z jednej strony i 
koleją Karola Ludwika, jako też koleją północną cesarza Ferdynanda z dru­
giej strony pod nazwą:

11 południowo - rosyjsko - austryjacki“,
zaś między większemi stacyami południowo-rosyjskich kolei z jednej stro­
ny i górno-szląską koleją, jako też Berlińsko-Szczecińską koleją z drugiej 
strony pod nazwą:

11południowo rosyjski - północno niemiecki“.
Stacye, które do tego ruchu związkowego są przyłączone, jako też doty­

czące bliższe szczegóły powziąć można z dotyczącego regulaminu i taryf, 
które nabyć można w dyrekcyi ruchu we Lwowie, w naszych stacych związ­
kowych, jako też w ekonomacie naszej jeneralnej dyrekcyi w Wiedniu.

L W Ó W  w Kwietniu. (4352 2-3).

Dyrekcya ruchu.

Lodownia w wozie kolejowym
A ustr. S to w a r zy szen ie  dla Handlu i zaopatrzen ia

( d a w n i e j .  W . B a ł i l j  
(Oester. Handels- u. Approvisionirungs -Yerein)

Fleischabtheilung GrossmarkthaSIc w  Wiedniu
zawiadamia nim ejszśm  P. T. przesyłających z B u k o w i n y  i G a l i c y i ,  że mięso przesyła się na 
całśj linii a ż  d o  W i e d n i a  w  w o z a c h  k o i e j o w y c h ,  n a p e ł n i o n y c h  l o d e m .  — K orzystając i  tej 
sposobności polecam y prz. syłke w o ł o w i n y ,  c i e l ę c i n y  i w i e p r z o w i n y ,  których ja k  najkorzy­

stniejszą sprzedażą się zajmujemy. (4356 1-6).

0xxx»c^xx»oooc3toaoiooc=soico(x^
Dyskontowe-komandytowe Towarzystwo

URBAN, J. SCHEICH,
Wiedeń I, Hessgasse L. 1., Ecke der Schottenbastei

przyjm uje na procent

W K Ł A D K I  P I E N I Ę Ż N E
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do obracania w  s p r a w a c h  l o m b a r d o w y c h  z  
3  d n i o w e m  w y p o w i e d z e n i e m  n a  1 %\ . . . . . .

14 d n i o w e m  w y p o w i e d z e n i e m  n a  8%\ ' ila! w ■£ j 0C? ”
3 0  d n i o w e m  w y p o w i e d z e n i e m  n a  I 0 x j  d y w i d e n d a c h .

Przy zakupnie papierów przyjm uje nasz kantor wymiany te  kwity wkładkowe 
b e z  w y p o w i e d z e n i a  w zapłacie i k a p i t a l i z u j e m y  półrocznie przypadające odsetki aż do 
dowolnego czasu n a  c z y n s z e  Od C z y n s z ó w .  — Polecenia dla c. k. giełdy wykonuje się 
ja k  najlepiej. (4 3 -1 4  6 -1 0 )

W iedeń, w M aju 1873. DyreŁcya,.
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Ces. kroi. uprzyw. galicyjski akcyjny

BANK HIPOTECZNY
^wydaje we Lwowie

i przez filje
w  K rakowie, C zerniow cach  i Tarnopolu

od dnia Igo lutego 1873 r.uu  uu ia ,  i g u  l u i e g o  l o / o  r.

i ASSYGNATY K AS OWE
H  5  p rocen tow e p łatne za  8 dni po w ypow iedzeniu
H  5 y 2 procen tow e płatne z a  14 dni po w ypow iedzeniu
^  6 p rocen tow e płatne za  3 0  dni po wypow iedzeniu

6 V2 p rocen tow e p łatne za  6 0  dni po w ypow iedzeniu
7  p rocen tow e płatne za  9 0  dni po w ypow iedzeniu .
Wszystkie Asygnaty Kasowe przed 1 lutego 1873 w obieg 

puszczone oprocentowane będą

od dnia I90 lutego 1873
o y2 procent wyżej z zachowaniem dotychczasowych terminów

wypowiedzenia.
Lwów, 20 stycznia 1873. ^  Dyrekcya.
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Wiadomość

Pierwszy ogólny koncessyonowany

zakład do wynajmowania pomieszkań 
i pośredniczenia

Ottona Mietzl’a
w Wiedniu, m iasto, W ollzeile  L. 6 na p ó łp iętrze  (M ezzan in )

urządził podczas wystawy powszechnej
osobny  o d d z ia ł do p o śred n iczen ia  w  w ynajm ow aniu  p o m ieszk ań  i do ich  d o sta rczan ia  
d la  obcych, i m a ta k  ro z leg łe  s to s u n k i , że  m oże każd eg o  czasu  ile  m ożności w ed łu g  
ży czeń  w skazać  w iększe um eb low ane  i n ieum eb low ane  m ieszk an ia  roczne , m iesięczne 
i le tn ie , tu d z ież  m nie jsze  p o m ieszkan ia , o sobne poko je , g a b in e ty  i t. p . i w y s ta rać  się 
o n ie  z pew nością, je ż e li  zam ów ienie będ z ie  w czesne. U p rasza  się d la tego  o o p ła tn e  
p rzy sy łan ie  zam ów ień  z do k ład n em  w yrażen iem  w sze lk ich  m ożliw ych ży czeń  na 8 —-1 4  
dni p rz e d  p rzy b y ciem  z  zaliczen iem  stosow nej za liczk i na  na jem , tu d z ie ż  z w y n ag ro ­

dzeniem  za  p o śred n ictw o . (4281 10-16).

W drukarni “K raju“ pod zarządem St. Grralichowskiego.


